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"SÓL POTASOWĄ STASFURTSKĄ 


40/4307, w ładankach waconowych, z własnych składów 
w Warszawie i na prowincji po cenach przystępnych poleca 


Towarzystwo handlowo - przemysłowe 


- JÓZEF WBDOW 


I" Warszawa, ul. Sienna 11, tel. 60-62 


A z © duch 


w Kraków, 14 stycznia. 

Sprawa ewentualnego powołania marszałka 
Piłsudskiego z powrotem na wyższe stanowi- 
sko wojskowe odbiła się żywem echem: w rzą. 
dzie zagroziła przesileniem, którego widmo do 
tej chwili nie jest jeszcze usunięte, w opinji pu- 
blicznej wywołała silne poruszenie. Podczas gdy 
jednak sfery, nietylko zdecydowanie lewicowe, 
lecz także umiarkowane, ujrzaiy w tym fakcie 
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a armji 
m jest dziedzina dzia- 


którym tak imponuje 
a wojenna, niech so- 


Taką przedewszystkie 
łań wojskowych. Ci, 
sztabowo-generalska wiedz 5 
bie przypomną, do jak bolesnyeh rezultatów 
doprowadził świetny „genjusz ksi 


SE. ażkowy'' au- 
strjackiego „luminarza” sztabowego Hoetzen- 
dorfa, czy choćby włoskiego, doskonałego teo- 
|retyka Cadornę (nad Tagliamento). A jeśli mar- 


szałek Foch zwyciężył, to dokonał tego nie 


pocieszający objaw dokonywującego sią zwro- |dzięki ukończonym akademjom wojskowym, 
tu w kierunku wyrównania wykopanych prze- |lecz przedewszystkiem niezwykłej inwencji 1 
paści i wciągnięcia do pracy ogólno-państwo- sile ducha, którą w chwili krytycznej rzucił na 
wej wszystkich sił twórczych, sfery prawicowe jSzalę tak, jak to uczynił marszałek Piłsudski 
(ściślej mówiąc narodowa demokracja) uderzy- |w pamiętnych dniach bitwy warszawskiej, gdy 


demokratycznego. Ściśle „wojskowym“, „fa- 
chowym', „niepolitykującym* będzie w oczach 
tczo organu każdy, kto dawalby gwarancję 
posluszeustwa wobec „narodowo-partyjnej”* ko- 
mendy, kto przynajmniej zapowiadałby się ja- 
k» dogodne narzędzie. 

Marsz. Piłsudski w oczach narodowej demo- 
kracji takiej oczywista gwarancji nie daje. — 
Wręcz przeciwnie nawet! Całą mocą swego 
charakteru strzec będzie, by wojsko nie było, 
jak się wyraził, „piłką footballową* w ręku 
stronnictw, by w swej organizacji oparło się na 
elementach, zarówno rzetelnie fachowych, jak 
też czystych i ideowych, by w całej pelni było 
wyrazoni twórczej samodzielności i niepodległo- 
ści narodowego ducha. Jeśli zaś w swej dzia- 
łalności marsz. Piłsudski obejmuje także ele- 
menty, mające swój odpowiednik w obozie de- 


mokracji polskiej, to kieruże się tutaj nie wzglę- i k 


p” 


dem natury partyjnej, czy koteryjnej, jak to 
wydaje się endecji, lecz względem natury pań- 
stwowej, który w orbitę ogólnej pracy każe 
wciągać wszys'kie, więc także skrajne żywio- 
ły i w ten sposób z całością je wiązać. 

Fakt doniosły, że dla tych żywiołów osoba 
marsz. Piłsudskiego jest zawsze tak silnym 
magnesem, powinienby dla prawicy narodowo. 
demokratycznej (gdyby posiadała rzetelny 
zmysł państwowy) być raczej argumentem za 
pozyskaniem tak wybitnej jednostki dla współ- 
pracy państwowej, która wszakże musi być 
zestrojeniem wszystkich twórczych, lewych czy 
prawych, sił narodu. Ten właśnie wzgląd na- 
kazuje także grupom umiarkowanym potępić 
nicmądrą kampanię, prowadzoną 2 maniackim 
uporem przez pewne zacietrzewione sfery par- 
tyjne, i wyrazić przekonanie, że tylko z pożyt- 
iem dla państwa byloby powołanie marszałka 


Ceny ogłoszeń , 
za 1 wiorsz milimetrowy? 


zZwyse . - 10 gr. 
Nekrokigi « 4.2 4 274 20 p Í 
Nadesłare , , g - SZ m 1 
Po kronlos . . . . « >» SÒ u | 
Na lsznj gtronia 40 „ 


Drobne od ałowa 
inajizniej 10 Abw} 
Uad tabelaryczny . so% drożej. 
Zamiejscowa . . « My 
Załączniki wodle zmówy. 


Nr czeku P. K. O, 166,0666. 
1 złp. = 1,510.000 mip. 


Cany ogłoszeń w zlotych polskich 
obilazona po urząd, kzraie złotego, 
pźdawaneogo caiz, w „Moaitorze'. 


———— 


Piłsudskiego na jedno z kierowniczych stano 
wisk w wojsku. 

Wszak nie zaprzeczą tego i przeciwnicy 
marszałka, że armja, w dużej mierze twór jego 
pracy i umysłu, jest właściwie może jedyną, 
prawdziwie chlubną kartą budującej się pań- 
stwowości polskiej. Jeśli się co zmieniło na nie- 
korzyść, to stało się ta właśnie dzięki kursowi 
poprzedniego rządu. 

Dzisiaj idzie o powrót do „status quo ante", 
Idzie o powrót do tych żródeł, z których wy: 
wodzi się niespożyta moc charakteru. Idzie 
o ducha armji, której potrzeba nie tylko szablo: 
nu, nie tylko fachowości szkolnej, lecz także 
mocnej indywidualności kierowniczej, któraby 
była ogniskiem i symbolem wszystkiego, co 
miode, żywe i twórcze w narodzie. 


— eme 


Aresztowanie orga 


Warszawa, 14 stycznia (AW). Dziś w nocy, 
jak podają dzienniki, władze policyjne doko- 
jnaty aresztowań wśród członków | organizacji 
| występującej nad nazwą „Pogotowia Patrjotów 


ły na alarm, A 
Przeciwko marszałkowi Piłsudskienu wyto- 


śmiałością inicjatywy i decyzji odwrócił wojen- |Polskich*, Aresztowanym został m. i. inż, Pe- 


ną kartę i do zwycięstwa utorował drogę. 


kosławski, Gorczyński, znany organizator 0d- 


czono jeszcze raz wszystkie dobrze znane i zu- Nie książkowa wiedza tylko, lecz pezede- |dziażów pelskich w r. 1915, które walczyć mia- 
żyte zarzuty, Nie braknie wśród nich i „won: 'wszystiiem charakter, przedewszystkiem wola ły po stromie Rocji przeciw Niemcom i Austrji. 
nych“ gazów trujących z repertuaru ulicznej 1 mog ducha, są czynnikami decydującemi 0 Aresztowano również kapitana rezerwy Misha. 
demagogii, nie braknie oczywista także argu- | zwycięstwie. Cokolwiek zaś przeciwnicy mar: | ływskiego, przemysłowca Leśniewskiego i kil- 
mentów 0 charakterze więcej rzeczowym. Sto-  szałka Pilsudskiego o nim powiedzą, tego mi | z innych. W związku z tą sprawą aresztowa | 
sunkowo najspokojniej i względnie rzeczowo jednak nie odmówią, że jest charakterem sil- |no również generala w rezerwie Gałińskiego. 
przemówiła w tej sprawie „oazetą Warszaw- | nym, że w swej dumie twórczej, moeno i twar- i Aresztowanie ma tło polityczne, skonfiskowano 
ska“ w naczelnym artykule p. t. „O armję“. do wyraża naszą nieugiętość duchową, nasza | aresztowzzym odezwy programowe, roty, przy- 
Dwa właściwie sformutowala zarzuty: niefa- niepodłegiość wewaętrzną, która zawsze jest sięgi dla członków. Z ramienia ministerstwa 
chowości i stronniczości politycznej, zarzuty najlepszą rękojmią niepodległości zewnętrznej.” sprawiedliwości sprawą tą zajmuje się proku- 
zdaniem naszem nietylko niesłuszne, lecz wręcz Zresztą jeśli idzie o doświadczenie „fachowe”, | rator Rettinger. ; 

szkodliwa ze stanowiska państwowego. Zarzut to nie można znowu tak lekko przechodzić nad 
aiofachowości, wprawdzie niewyrażony dosłow- | kswawem, siedmioletniem doświadczeniem wo- 
nio, lecz aż nazbyt wyraźnie wypływający 2. jennem, któro praktycznie i dokladnie przebył | ganizacja skrajnie prawicowa, mieniąca się ia: 
żądania, by na kierowniczem stanowisku w ar- marsz, Pilsudski, w czasie wojny najpierw jako szystowską. ` p p 
mi znalezli się tylko „ludzie-fachowi”, możną- pryzadier, potem czesto jako dowódca więk, Przed kilku tygadyigni osgiegiły oficjalne 
by określić, jako małoduszny. Piynie on bo- | szych grup wojskowych, wiesztio jako wódz | dzienniki narodowo-demokratvczne, że mie po- 
wtem z owej „szkolnej“ ciasnoty umysłowej, u- naczelny, T rap W doskonaly organizator 1 zostaje ona w związku z grupami prawicowemii, 
zalożniającej wszelką twórczość indywidualną nauczyciel pierwszy ch po r. 1868 polskich ska! reprezentowaneni w Szjutie. 

od posiadanego „patentu“. Bo chociaż nie mo- | wojskowych, M ch poziomu nie powstydzili- 
tna lekceważyć siły i znaczenia takiej czy in- by się i oen e a kora e 66 
nej wiedzy, systematyczną nauką zdobytej, toi Dowazmejszym ik zh ań kr A: A 
jednak nio można zaprzoczyć, że są dziedziny, Piłsudski (wywodziła , e r a s 
gdzie najswietniejsze i z najwyższych szkół wyszedł Z a leg ac = ri Pa 
posiadane patenty nie mają żadnej mocy. aj 2 AE dE, kę 


|nowisko Naczelnika państwa i na stanowisku| Sosnowiec, 14 stycznia (AW). Z związku z 
| KOŁDRY, MATERACE 
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4gkę". Jako człowiek. zatem „zaangażowany 
politycznie”, zdaniem organu warszawskiego, | mł i ogranicza produkcję. Z tego powodu 


tem nie ograniczał się do reprezentacji, lecz | pjepomyślnemi konjunktami handlowemi i prz6- 
*| nie potrafi być tylko czystym „wojskowym“. |zmniejszyły się zarobki robotników, co wywo- 


| prowadził bardzo wyraźpą i zdecydowaną poli- mysłowo-finansowemi przemysł zagiębia zaczy- 
is: 


Rezruchu w Zzoleblu Dąbrowskiem 


„Aresztowana 50 osób za podburzanie przeciw policji 


M. PLESZOWSAI j 
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KERAKÓW, MAŁY RYNEK 2. 


= = TWICE 


skiej Quandta, kl. A, do naby- 
; Helena Śmolarska, Kraków, ulica 
84 1 19 


słynnej fabryki berliń 


Cla wyłącznie u N ska 9, I piętro. 


Argument ten przedewszystkiem dlatego wy- 
daje stę nam nietrafnym, że oddzielanie od naj- 
wyższego kierownika sił wojskowych momen- 
tu politycznego, więc takiego czy innego uję- 
cia zagadnień państwowych, jest po prostu 
absurdem. Jeśli nie on sam, to stojący za nim 
„sułlerzy* będą o tem pamiętali. Jaskrawym 
tego przykładem był właśnie gen. Szeptycki, 


7 |który, chociaż był najczystszej wody fachow- 


com, upamiętnił się, właśnie, jako mini 
ster spraw wojskowych, kursem wybitnie 
„politycznym“, zastosowanym wobec jednej ka- 


'tegorji oficerów. To też zrozumiałym dla nas 


jest w tym wypadku język organu narodowo- 


Teatr im. J, Słowackieto 


Tym razem recenzję możnahy zamknąć w 
krótkiem sprawozdńdniu. 
niem, w dziedzinie recenzyjno-krytycznej ma 
już swoją osobną literaturę. Między innymi z 
racji pierwszego wystawienia na Wiosnę roku 
1917 głos już zabierali tak poważni krytycy, 
jak prot. Siuko, jak Grzymaia Siedlecki. Z tych 
pierwszy, głęboki znawca „antyku“, jak najdo- 
kladnej już omówił historyczne źródia „kal 
guli“ i stosunek dzieła de nieh. Tak więc po: 
nowne rozważanie na temat, jakie bodźee I 
fakty wziął poeta z rzeczywistości, którzy hi- 
siorycy starożyuiości, Swetoniusz, Tacyt, Jó- 
zef Flawjusz czy ewentualnie nawet Dio 
Kassjusz, dostarczyli materjaiu i poszczegól- 
nych wątków treści, byłoby zbędne, jak rów- 
nież roztrząsanie problemów „Kaliguli“, dokła- 
dnie już omówionych przez Biedleckiego i in- 
nych, a oświetlonych jeszcze ponadto ówcze- 
snemi wynurzeniami samego poety („Pro do- 


ix 


no mea“). 


Dwa jednak względy nastręczają okazję do, 


nowych uwag. Najpierw samo wystawienie 


dramatu, ściślej mówiąc, kreacja p. Piekarskie- | 


go w roli Kaliguli. Jestem w tem szezęśliwem 


położeniu, że nie pozostaję pod sugestją krea-. 


15) 


cji Solskiego czy Bończy, że nie wiem. 
rolę tę, trudną i tak skomplikowaną, odtwai 
obydwaj wymienieni tak wieley artyści, jak ,, 
odtworzył także Stanisławski. Gdy swego czasu 
wystawiano „Kaligulę*, wędrowałem „z woj- 


ną“ po szerokim świecie polskim i nie miałem nych (Kulakowski, Bia.kowski, Bracki, Soola, rodzie, 


Rzecz jest wznowie- |czona dusza biednego Cezara, 


nym. 
| 
wych przeskoków z podkreśleniem rysów des) 


pożyczki francuskie, CZy 


wi niepożądane fermenty. W kilku zakładach 


nizącji „faszystowskiej“ © © 

CJI „LISZY | (ISZ 
sztowamo generała w rozerwie Galińskiego i or 
gjomu polskiego w roku 1915 Gorczyńskiego 


Było te wynikiem konfliktu między sejmo- 
wymi czynnikami prawicy, a kierownikami 
RSP. Pa 

Przed kilkunastu dniami warszawskie orga- 
ny narodowej demokracji zamieściły jednako- 
woż oświadczenie, stwierdzające, że kierowni- 
cy PPP są „nieposzłlakowani — pod względem 
narodowym — i mają intencje czysto narodo- 
we“, 

Aresztowany generał Gali 
rem armji rosyjskiej. 


Rota przysięgi P. P. P. 
Zaprzysiąęženie edbywało się w podzie- 
miach kaścieła Wszystkich Świętych 


Warszawa, 14 stycznia. O charakterze dzia- 
łalności PPP. świadczy sposób, w jaki przyj- 


ński jest b. ofice- 


a ZOO m w, 


„Pogotowie Patrjotów Polskich“ jest to or- mowano nowych czionków organizacji. Każdy 


nowy zwabiony czlonek P. P. P. musiał złożyć 
specjalną przysięgę. . | 
Zazprzysiężenie odbywało się w poniedziałki 
w podziemiach kościoża W. Świętych. Przy wej- 
ściu do kościoła trzeba było podać umówione 
hasło stojacemu na warcio faszyście. 
BOANIO 


przemysłowych miały miejsce awantury i wy- 
Stapienia robotników. Obecnie strajkuje ce- 


} 1 3 jncntownia Wysoka, fabryka Fitznera i Gam- 
na borykać się z coraz większemi trudnościa. |pera oraz kopalnia Mortimer, gdzie doszło do 


rozruchów na tle zatargu o wypłacenie robot- 
nikom zaliczki. Aresztowano 50 osób za podbu: 
rzenie do napaści na policję. 


prinda 0 
Warszawa, 14 stycznia. 


Warszawski „Kurjer Polski“ donosi: 
Z Belgradu dopiero, i to drogą na Londyn, o- 
trzymujemy ściślejsze wiadomości o t. zw. de- 


amelelsttej necie do Polski! 


jenne wobec W. Brytanji będą miały pierwszeń- 
stwo w pokryciu, na którem są zabezpieczo- 
ne?“ Natomiast nie jest prawdą, co donosiły 
pisma paryskie i belgradzkie, żeby zapytanie to 
mialo jakikolwiek związek z przedwojennemi 


marche angielskiej w sprawie pożyczki francu- długami Austro-Węger, w których obecnie par- 


skiej, „Times“ donosi. że nota angielska, dorę- 
czona rządom w Warszawie, Bukareszcie 1 
Baligradzie, zawiera przyjazne zapytanie, „czy 


tycypują te trzy państwa jako sukcesyjne. — 
„Wszystkie falszywe kombinacje — kończy 
„ |imes" — co do motywów, jakiemi kierowała 


też zobowiązania wo isię W. Brytanja, mają swe źródło w tem nie- 


okazji zobaczenia utworu na scenie. Z tem 
większą bezpośredniością obserwowałem sta- 


'nowezo niepospolitą kreację p. Piekarskiego. 


W calej plastyce wystąpi!a przed nami udrę- 
szamocąca SiR 
tragicznie w biednym kołowrocie neurastenji, 
duchowego zwyrodnienia, potwornego loku i T 
rycznoej tesknoty. P. Pickarski był przede- 
wszystkiem typem par excellence neurastenicz- 
tozlegią wibracje rayślowych i merwo- 


gorerata, wywarał caiym sobą: bolesną, odno- 
wiednie nawiętnówaną maską i grą twarzy, ge- 
stem rąk i mesamowitem poruszantem się na 
scenie. Także głosem, w którego dźwięku sil- 
nie drgajy wszystkie tony duszy chorej, reZ- 
brzmiewa: fascynujący krzyk przerażenia. Mo- 
że za mało bylo w tym giosie miękkich, lirycz- 
nych tonów, może w całej grze, raczej obłędnie 
i zgrzytliwie ujętej, za malo było cichych po- 
giosów tęsknoty za jasnym blaskiem duszy do- 
brej, za jasnym dniem „przebaczenia“ (jak wy 
nikałoby z tekstu). To też we mnie przynaj- 
mniej nie oddźwięk sympatji tzy wspól- 
żalu budził Kaligula p. Piekarskiego, ile raczej 
śmiech bolesny i smutek nad losami Romy, po- 
wierzonemi w ręce tak chorego człowidka. 
| Takie jednak czy inne było wrażenie, krea- 
eja p. Piekarskiomn byla wyrazem wysokiej in- 
ugencji i sx ap inej kultury scenicznej. — 
wyrazem tego był także piękny ofekt sztuki 
reżyserskiej p. Piekarskiego, dzięki czemu ca- 
'łość rozwijała się jak najdokiadniej, poprawne 
w przeprowadzenia wszystkich ró! poszezegól- 


Rodziewicz, Chodecki i inni). W miarę majesta- 
tyczne, smutne czy zazdrosne byly Lollia i Cae- 


sonia w wykonaniu pp. Wysockiej i Bednarzew- | momentu historycznego, tak, żo w postaci Ka- 
skiej, choć coprawda nieswojo czut się 29 letnt | liguli (jak dawniej w postaci Irydjona czy na- 


O ile zrozumiałem jest 
twórczości artystycznej z burzliwą dynamiką 


takie zestrojenie | 
| 


noie 


ganizatora „le- 


Brzmienie przysięgi było następujące: 

„da, niżej podpisany... zamieszkały... z za- 
wodu... lat... po dokładnem zapoznaniu się z 
programem i regulaminem P. P. P. przystępuję 
do grupy członków jego i najsolenniej przyrze< 
kam wedle własnego poczucia honoru i sumies 
nia wykonywać wszelkie na mnie włożone obo: 
wiązki i stosować się we wszystkiem do powyż 
szego regulaminu i programu P. P. P. pod ty. 
gorem sądu honorowego Pogotowia i ze świa. 
domością kary, jaka mnie spotkać może, nie 
wykluczając kary śmierci za odstępstwo i zdra- 
dẹ. Tak mi dopomóż Bóg i Święta Jego Meka“. 


Pogłoski o sretztowimiuch tuszystow: 
skich w Rekowo 


Kraków, 14 stycznia, 

(85). W związku z aresztowaniem w Warsza: 
wie czionków Pogotowia Patrjotów Polskich; 
obiegaty dziś w godzinach porannych na ulicach 
miasta pogłoski o podcbuych  aresztowaniack 
'w Hrakowie. Jak stwierdziliśmy "u kombetente 
nych czynników, pogłoski te mie odpowiadały 
prawdzie. Ą 
BEE E e | 


porozumieniu, spowodowanem przez żywioły 
wrogić Wielkiej Brytanji*, 


Nie mu trużności między Polska 
a Czechami? 


Wiedeń, 14 stycznia (PAT). „N. Fr. Presse“ 
donosi z Belgradu: Po ukończeniu obrad kom 
ferencji ministrowie Duca i Benesz udzieli 
dziennikarzom informacyj. Dr Benesz w szere 
gu wyjaśnień oświadczył, że w stosunkach 
między Czechosłowacją a Polską niema żad. 
nych trudności po uregulowaniu sprawy Jawox 
rzyny, któreby przeszkadzały porozumieniu(!?). 


Awanse wojskowe 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 14 stycznia. Przygotowawcze 
prace nad zestawieniem list pierwszego awan- 
su normalnego w wojsku palskiem dobiegają 
końca. Wszystkie listy awansujących oficerów 
ze starszeństwa jak też z wyboru zostaną w 
najbliższych dniach przedstawione  ministrowł 


rodycznej drodze wykuwając nowy czyn zbroj- 
ny i w tajnych nsradach „spiskując" przeciw- 
ko Beselerowskiej przemocy, co później im 
przyszło płacić drutami kolezestemi Benjami- 


Kaligula (a tem bardziej e0 ej) Regulis) przy | wet Antenora) mógł poeta wyrazić swój bólinowa, Szczypioma, później Huszėu i Marma- 
boku poważnych tow arzyszek mi tORCI I ŻYCIA. Je nsrodowy, tak z drugiej strony nie można nie | ros Sigotu A wtedy — byłb.y się może wzniósł 
śli idzie o widowiskową stronę przedstawienia, | żałować, że tak wielki poeta i myśliciel (prze- | na wyniosłą, świętą górę Pojednania i przemć 


opartą w wiekszej części na wystawie i insceni- 
zacii, nadanej jeszcze dawniej przez po. Grzy- 
małę Siadiockiego i K. Frycza, szezególnie eto- 
ktowną pyle obrazowa scena aktu drugie 
owain chorów, spływ 


| 
| 


| pięs? nw UR 


dowszystkiem) a zarazem tak gorący iszlache- 
tny patrjota, już w owej chwili (a tem bardziej 
w chwili dzisiejszej, już oddalonej od tamtych. 


igo, |któlkowziocznych  „orjentacyjnych* sporów) 
ących |nia umiał spojrzeć pod kątem znacznią szer- 


z góry w dwóćj SMigzch ku scunic, jak rów- |szyim. Bo jeśli już istotnie w spiskowcach z 


| nież efektownymi by! akt ostatni. 
Lecz oprócz now} sceenicznoj postaci Rali- 
guli i kilku nowych = szezegółów wysiawienia 
jest jeszcze jeden wzgląd, który nie pozwala 
ograniczyć się do krótkiego sprawozdania. Jest 
nim „autoreferat* poety, wygłoszony w przed- 
dzień premjery w „Collegium wykładów nauko- 
wych“. | 
Autoreferat ten jest swego Todzajn sensacją 
i mógłby łatwo sprowokować dyskusję, prowa- 
dzącą daleko poza teren dzieła sztuki. Podkro- 
Ślić jednak należy, że podczas gdy w dawniej- 
szym komsntaazr („Pro domo mea“) poeta 
swój utwór opierał na tozległem podłożu ogól- 
nej idei, mówiąc, że „osobą dramatu jest etyka 
chrześcijinaka, w „zudasybracie * poniekąd 
zwęził jogo podstajrę, wyjaśniając, ża osobą 
dratuntu (ukrytą „arasnatis persona“) jest wia- 
śeiwio własna dusza śUtora, targana strasziucini 
( zwątpioniami na tle grozy wojennej i jeszcza 
,straszniejszej grozy + ehowogo upadku w u, 


„Kadigmi” chciał napiętnować pewnych polity- 
ków poiskich, wŚrÓd. burzy a O 
sj4cej murami Krakowa, „spiskujących* wte- 
dy za szkodą własnej ojczyzny, to jakże mógł 
zapomnieć ia i po drugiej stronie frontu byli 
Poćobni „spiskowcy”, którzy ze szkodą wła- 
$nej ojczyzny także na swój sposób „spisko- 
wali“, ofiarując szablę honorową  wiślkiemu 
księciu Mikołajowi, czy we Lwowie z Bobriń- 
skim w przyjazne pakty wchodząc. Jakże mógł 
lie popatrzeć „w sorca“, by się przekonać, ża 
moze więcej w tem było obustronnej po- 
myłki, niźli winy, że jedni ł drudzy działali w 
przekonaniu, że tak wisświe dobrze będzie dla 
ojczyzny. 

A wraszycie posta (mój Boia posta) gdy: 
dy był w schie opanował rosigrane nerwy Ka 
liguli i sarcom, wielkoh , cochającem 
sercem, spojrzał, możoby był zobaczył, że wia» 
śnie w związku, bliższym czy dalszym) z krs 
kowskimi „spiskowcami paliły się wtedy pew- 


« jne ofiarne eerca rplckie, na ciężkiej, „aj oleśniej'. 


wił jązykiem nie przerażonego Kaliguli, lecz 

|płomionistem słowem swojego  .„Zmartwych- _ 
wstania”, o czem dzisiaj jakby wiedzieć nie 

| chciał, gdy nam w swym autoreferacia uprzy- 

| tamnia, z jakiej to tagicznej pomyłki (zdaniem 

naszem) serca, obłąkanego bólem, wyrósł jege 

utwór. A 

Że w atmosferzo wejny, tak rozdygorane, 
drżeniem lęku i tragicznych nieporozupówń. 
„mogła się zrodzić koncepcja nerwowego stra- 
chu przed widmem .spisku-nieszczęścia, kon- 
cencja Kaliguli, ossiczonego spiskowcami, jest 
to zupełnie zrozumiałe. 

Czy jednak w obecnej chwili, gdy trzażm 
nam ludzi mocnych, gdy leczyć się należy x 
chorobliwych majaków wyobraźni. 2 dotklt- 
wych ran serca, wzajemnemi ciosami wielekroġ 
poranionego, pożytecznem było wprowadzanie 
ponowne -na scene chorego, neurastenicznago 
Kaliguli z przydaniem mu do boku „partyjne- 
go“ miecza, z pryydaniem komentarza, że oto 
się srodail „na marginesie polityki“? — — 

Sgire że stokroć lepiej było usłyszeć pr 
nowrue podniosłą, a obiektywną „przeswwzę 
„Zmartwychwetauia”, niźli (jak pisał kiedyś 
postu) „—myśj żartą zarodkiom zwątpienią 
odsłamiać przed pospółstwam oiezpią SIĘ 
Bo h = 


Eo 


spraw wojskowych do. podpisania, poczem będą 
przekazane prezydentowi Rzeczypospolitej do 
zatwierdzenia. 


= Kredyt francuski dla Polski 


Paryż, 14 stycznia (PAT). Dziennik urzędowy 
oglasza ustawę o kredytach dla Polski w wyso 
kości 400 miljonów franków. 


Zmierzch Trockiego 


Partja wzywa Trockiego 
do skruchy 


Moskwa, 14 stycznia (PAT). Odbywa się tu 
11 konferencja partji komunistycznej. W piątek 
Kamieniew wygłosił referat o historji dyskusji 
w partji, uzasadniając stanowisko centralnego 
komitetu. Po tym referacie uchwalona została 
rezolucja, w której konferencja uznaje słusz- 
ność polityki centralnego komitetu, wyraża mu 
zaufanie i odrzuca wysunięte przez opozycję, 
na której czele stoi Trocki, zarzuty, jako nie- 
uzasadnione., Rezołucja odrzuca próby wyko- 
rzystania demokratycznego parlamentaryzmu 
w kierunku swobodnego stosowania w łonie par- 
tji ugrupowań, gdyż to oznaczałoby przekre 
ślenie organizacji koalicji. Rezolucja wyraża 
dalej żal, że Trocki wystąpieniem swojem po. 
pełnił bląd, gdyż zdaniem konferencji, była to 
próba poderwania zaufania do pracy wladz par- 
tyjsuych. Konferencja, powiada dalej komuni- 
kat, jest przekonana, że uznanie przez Trockie- 
go błędu byłoby najlepszym sposobem zlikwi- 
dowania nieporozumień, obostrzonych jego 
walką wewnątrz partji. 


Sowiety nie cata pośrednictwa 
czeskiego 


Moskwa, 14 stycznia (AW). Stiekłow w 
„łzwiestjach' ogłasza artykuł, w którym na- 
pada na Czechy, jako państwo, pragnące po- 
średniczyć między sowietami a rządami, które 
Rosji jeszcze nie uznały. Stiekłow jest przeciw- 
my pośrednictwa Czech w sprawie uznania Ro~ 
sji przez Francję tem bardziej, że Czechy sa 
me Rosji sowieckiej jeszcze nie uznały, 


UfeRSYWA niemiecka przeciw walucie 
tancaskiej 


Paryż, 14 stycznia (AW). Według doniesień 
Havasa z Rio de Janciro, banki niemieckia 
rzucają na tamtejszy rynck znaczne ilości fran- 
ka francuskiego, po kursie niższym niż jest no~ 
towany. Sprzedają one naprzykład bankom 
francuskim i włoskim frank po 440 rejsów za- 
miast po kursie 442, jak jest oficjalnie notowa: 
py. 


pugldypiematyczne Omots "lego 


Kraków, 14 stycznia, 

Z Warszawy donoszs, że w sam dzień ustą- 
"ienią rządi p. Witosa podpisane zostało od- 
wołanie z Sałji posła polskiego, dra Tadetcsza 
Girahowskiego. Stanowisko jego miał zająć dr 
Alfred Wysocki, b. radca legacyjny polski w 
Berlinie. Sprawę te rząd p. Grabskiego poddał 
rewizji, czego następstwem było, że dr Gra- 
bowski pozostaje nadal posłem polskim w Bul- 
garji. 

I dehrze zrobiono, że cofnięto zarządzenie po- 
przedniego ministra spraw zagr. p. R. Dmow- 
skiego. Dr Alfred Wysocki bowiem jest bar- 
dzo inteligentnym i pożytecznym urzędnikiem, 
na stanowisku- radcy legacyjnego w Berlinie 
oddał Polsce niezaprzeczone usługi, i czy to 
w ministerstwie spraw wewnętrznych, czy w 
min. spraw zagranicznych z wielkim pożytkiem 
pracować może na odpowiedzialnych stanowi- 
ekach. Posiada do tego wszelkie warunki. Ale 
dr Tadeusz Grabowski, jeśli się nie mylimy. od 
chwiłi ustalenia się naszych stosunków dyplo- 
matycznych z Bułgarją, zajmujący stanowisko 
przedstawiciela naszego w Sofji, okazał wyso- 
kie dla spełnianła swoich obowiązków kwalili- 
kacje. Dr Tadeusz Grabowski, b. profesor gim- 
nizjalny w Krakowie i literat-slawista, posia- 
Ca przedewszystksiem znajomość języków połu- 
dniowe-słowiańskich, po bułgarsku może poro- 
zumiewać cią w słowie i piśmie, co na tem sta- 
nowisku jest rzeczą bardzo ważną, Dr T. Gra- 
bowski okazał nadto, jako poseł polski w So- 
fji, wiele taktu i zręczności dyplomatycznej za- 
równo w czasach Stambulijskiego, jak w 
chwili przewrotu i podczas rządu Cankowa. — 
Polska nie byla w tym czasie narażona na ża- 
dne seysje z państwem, zawsze z nią sympaty- 
zującem; przeciwnie w drodze 4draktatów za- 
Ażierzgneża7 Butgarają ściśłejsze węzły. 

“ato dr Grabowski, dzięki swoim kultural- 
pyjn warankrm odegrali w literackim i ary- 
Sryczreym świecie Bulyarji zaszezytną dla Pol- 
ski amię, Uluwiśmy niejednokrotnie sposobność 

vhazywzó, że dr T. Grabowski byt jednym z 
KAcijaterów zaiażrnia Towarzystwa polsko-but- 
garskiego, które uczeiło niediiyno piękną uro- 
czystością pamięć: Wiadysława Warneńczyka i 
vogólo zapoznaje Bulgarów z literaturą i kuitu- 
ra polską. coraz istensywniej wprowadzaną do 
czasopism: literackich i na deski teatru narodo- 
wego w Bałji. Odwołanie więc dr Tad. Gra- 
Lowskiego ze stanowiska posła w Buigarji, na 
którem pozyskał sobie zaufanie i sympatjo za- 
równo rządowych, jak kulturalnych sfer buł- 
garskich, byłoby dla Polski niepowetowaną 
szkodą. 

Dr Tadeusz Grabowski nie jest czynnie zaan- 
gażowany w żadnem  stronnietwie polskiem. 
Zdaje się, że to właśnie było powodem zamiesz- 
czenis go przez p. R. Dmowskiego na proskryp- 
syjnej liście endecji, 


Z Warszawy donoszą, że radca legacyjny w 
poselstwie Rzplitej w Berlinie dr Alfred Wysoc- 
ki obejmie na miejsce p. Michałowskiego sta- 
nowisko posła połskiego w Sztokholmie. W naj- 
bliższym czasie uda się do Brukseli na stanowi- 


a a mj 
+ Wincenty Rapacki — 

Scena polska okrywa się żałobą. W sobotę po 
południu zmarł w Warszawie nestor polskich arty- 
stów dramatycznych, Wincenty Rapacki, po prze- 
szło półwiekowej działalności. 

Urodzony w r. 1840 w Lipnie, ziemi płockiej, 
po ukończeniu tamiejszego gimnazjum wstąrdł 
w r. 1858 do szkoły dramatycznej w Warszawie, 
poczem, po krótkim pobycie na scenie prowinejo- 
nalnej Padego, zaangażowany został do teatru 
lwowskiego pod dyrekcją Miłaszewskiego i tutaj 
już rozwinął swój wielki talent i sumienność w 
opracowaniu ról charakterystycznych. Przeszedł 
następnie na scenę teatru krakowskiego, zostają- 


cego pod dyrekcją Skorupki, poczem zadebiutował |: 


w r. 1860 w Warszawie, gdzie, zrazu jako czło- 
nek teatru „Rozmałtości”, później jako reżyser obu 
teatrów, stale działalność swoją artystyczną TOZ 
wijał, występując często, jako gość mile widziany, 
na scenach krakowskiej i lwowskiej. 

Pyły to czasy intensywnego rozwoju teatru pol- 
skiego i wielkich talentów aktorskich. Dość wy- 
mienić, obok Rapackiego, nazwiska Żółkowskiego, 
Królikowskiego, Modrzejewskiej,  Hofmanowej, 
Bolesława łŁadnowskiego, Ostrowskiego, Bakało- 
wiczowcj, Feliksa Bendy, Wolskiej,  Urbanowi- 
czówrej, Derynżanki. Popielównej i w. i. Wśród 
tych talentów wybijał się na plan pierwszy w za- 
kresie ról charakterystycznych śp. Wincenty Ra- 
packi. Mając z natury wszełkie ku temu warunki, 
tworzył na scenie typy żywych łudzi, podbijał 


NOW A REFORMA 


eznych. Mimo nawet dobrej woli nie są ci funkcjo- 
narjusze w stanie zadaniu swemu sprostać. 

Zaznaczyć należy, że stosunki bezpieczeństwa 
pogorszyły się znacznie w naszem mieście od nie- 
dawnego czasu. Mimowoli nasuwa się pytanie, co 
czyni w tych warunkach komenda policji ra Kra- 
ków-miasto. 

W interesie ogółu wyrażamy nadzieję, że kom- 
petentne czynniki, a zwłaszcza znany ze swej 
energji szef bezpieczeństwa przy województwie dr 
Krupiński, oraz wytrawny dyr. policji dr Styczeń, 
natychmiast przedsięwezmą celowe Środki, aby 
Krakowowi zapewnić dawne bezpieczeństwo. 


KRONIKA. 


bz Kraków, 14 stycznia. 


NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE za spokój duszy 
śp. ks. posła Kazimierza Lutosławskiego odbędzie 
się staraniem Koła krakowskiego Z. L. N, we wto- 
rek, dnia 15 bm. o godz. 9 rano w kościele Naj. 
Fanny Marji. 

(s) POWROTNA FALA MROZÓW. Po kilku 
łagodnych dniach nastąpiła nagle zmiana w tem- 
peraturze. Qd dwóch dni mamy zwłaszcza w go- 
dzinach porannych silne przymrozki. Dziś w go- 
dzinach porannych termometr wskazywał 8 stop- 
ni Reaumura, zaś koło południa 5 stopni. 

POPISOWI ROCZNIKA 1903, na których w tym 
roku przypada kolej odhycia powinności wojsko- 
wych, powołani zostali do przeglądu wojskowego 


słuchaczy intuicją swoją artystyczną i maestrją już na podstawie nowej ustawy o obowiązku służ- 
gry. Jego „Radziwiłł Panie Kochanku” stał się je-|by wojskowej, która zacznie w lecie obowiązy- 
go własnością i schodzi z nim do grobu. Nikt po | wąć. Pobór odbyłby się w maju i czerwcu, weie- 


nim już chyba tej postaci nie odtworzy w tej sile 
prawdy na scenie polskiej. Niezrównanym, mi- 
strzowskim wprost był jako Vauclin w „Safandu- 
lach“ Sardou. Trudno sobie wyobrazić, aby sce- 
na francuska lepszy typ tej postaci wytworzyła. 
Folo „Skąpca* Molierowskiego, Łatki w „Dożywo- 
ciu“ Fredry, rejenta Milczka w „Zemście“ Fredry, 
Jagona w „Utellu*, Jana Kazimierza w „Maze- 
pie“ Słowackiego, — były to kreacje śp. Wincen- 
tego Rapackiego wprost niezrównane, tkwiące do 
dzisiaj w wyobraźni i pamięci starych bywalców 
teatralnych. 

Można powiedzieć, że cała generacja aktorów 


kształciła się w tej sztuce, jaką na scenie rozwi- U 


nął Rapacki. Uczono się od niego niesłychanej 
sumienności w charakteryzacji zewnętrznej i od-| 
twarzaniu ducha postaci. Bo Rapacki w każdej 
roli był innym, a zawsze stwarzał typ żywy, praw- 
dziwy. Pod tym względem był niedoścignionym 
mistrzem. Nie dziwnego, że autorowie dramatycz- 
ni tworzyii dla niego role, że nadał on charakter | 
i mowy pęd literaturze dramatycznej polskiej. | 

Sam także był autorem utworów dramatycz-| 


lenie zaś do szeregu w październiku. 

W tym roku znajdą zastosowanie po raz pierw- 
szy nowe przepisy o służbie wojskowej jednoro- 
cznych. Jednoroczni otrzymają powołanie na po- 
łowę lipca; w maju powołani zostaną do odbycia 
dłuższych ćwiczeń zakwalifikowani do służby 
wojskowej z rocznika, 1923. 

(s) NĘDZA EMERYTA POWODEM SAMOBÓJ- 

STWA, W niedzielę wieczorem rozeszła się w Kra 
kowie wieść o tragicznej śmierci znanego w Kra- 
kowie b. prezesa sądu okr. karnego śp. dra Dio- 
nizego Pogorzelskiego. 
Śp. dr Pogorzelski przybył w niedzielę do biura 
rzędu rozjemczego w magistrącie i tam przy 
biurku wystrzałem z rewolweru odebrał sokie ży- 
cie. 

Przyczyną tego rozpacziiwego kroku była skraj- 
na nędza emeryta sędziowskiego, który swego 
czasu piastował wysoką godność w hierarchji sę- 
dziowskiej, jako radca dworu i prezes sądu kar- 
nego. 

Jaskrawym przykładem obecnej nędzy urzęd- 


K k 'niczej, zwłaszcza wśród emerytów państwowych, 
nych. Jego „Wit Stwosz” swego czasu Odtworz0- | jes, fakt, że nieboszczyk po 22 latach służby sę- 
ny na scenie krakowskiej przez Józefa Rychtera, qzioyywkiej i mimo wysokiego stanowiska pobie- 


| więcej włamań i kradzieży do policji, 


posiada pierwszorzędne walory literackie. 1osamo 
„Maćko Borkowie*. Był także Wiuceuty Rapacki 
autorem kilku powieście, z których „Hanza* dru 
kowana była w swoim czasie w „Nowej Reformie". 
Sumienność w opracowaniu tematu i niepospolity 
talent literacki i tutai przebijały z utworów jego. 
pióra. 

Bardzo częstym gościea bywał śp. W. Rapacki 
w Krakowie. Występowal w starym teatrze za dy-, 
rekcji Kozmiana i Gluecksona, w teatrze Słowa 
kiego za dyrekcji Tad. Pawlikowskiego, Kotar- 
biuskicgo, Rydla 1 Solskiego. Zawsze podbijał słu- 
chaczy swojemi kreacjami, zawsze podziwiany i 
entuzjastycznie witany, żepnany z żalem. 

Ostatniemi czasy, z powodu podesziego wieku, 
nie opuszczał Warszawy. Jako emeryt teatrów 
warszawskich występował jeszcze od czasu do 
czasu na deskach teatralnych. Jeszcze przed dwo- 
ma miesiącami grał rejenta Milczka w „Zemście*. 

Wielki talent aktorski, luminara i chluba teatru 
polskiego, zamyka śp. Wincenty Rapacki piękną 
epokę w rozwoju sceny polskiej. 

Cześć Jego pamięci: 


1 hezsieczefistog mienia pukiiczie80 
w Rrikowie 


(Echa ostatnich włamań I kradzieży w centrum, 
miasta). 


(s) W ostatnich tygodniach szerzą się w Kra-| 
kowie w zastraszający sposób kradzieże, a szcze-| 
gólnie włamania sklepowe i kasowe. Prawie co; 
dzień notuje kronika policyjna, że to lub owo mie- | 
szkanie zostało przez opryszków ograbione, lub 
też, że całe sklepy i magazyny i to jakby na | 
ironję w Samem centrum miasta — zostały wy- 
próżniane. 

Ze sposobu dokonywania tych kradzieży, jako-. 
$ci przygotowań do tych wlamań, włdocznem jest 
ponad wszełką wątpliwość, że grasuje tu, w na- 
szem mieście ściśle zorganizowana szcjka włamy- 
waczy, którzy znając dokładny teren operacyj 
ny — wedłe planu z góry ułożonego, kolejno o- 
zrabiają wybrane przez siebie objekta. | 

Wysiarczy przytoczyć choćby tylko przykiado- 
wo ostatnie włamania, przechodząc awoją bez- 
czcinością wszystko, co się dotychczas w tej dzia- 
dzinie słyszaio. ] tak włamanie do sklepu jubi- 
Jerskiego Zająca przy linji A-B, ograbienie fa- 
zimierza Sznajdrowicza przy linji C-D, wypróż- 
nienie sklepu Kwaśniewskiego w samych Sukien- 
niecach. lnne pomijamy. Doszło do tego, że wla- 
ściciele ograbionych mieszkań nie zgłaszają już 
bo stąd nie 
spodziewają się Żadnej pomocy. 


jdzielnia kolejarzy, które również wpłaciły do Gł. 


'CIARZAMI LWOWSKIMI. Policja lwowska pro- 


ral tytuicm emerytury zaledwie 23 miljonów mk. 
miesięcznie, co oczywiście w dzisiejszych czasach 
drożyżoianych nie starczyło na najskromniejsze 
utrzymanie. W tych warunkach śp. dr Pogo- 
rzelski musiał mimo choroby i podeszłego wieku 
zabiegać o pracę. Uzyskał też zajęcie w mayi-| 
stracie w miejsk, Urzęćz« rozjemczym dla spraw | 
najmu. 

Łatwo zrozumiała jet rzeczą, że te dochody nie; 
pokrywały najprymitywniejszych potrzeb  nirbo-| 
szóżyka, tera więcej, że Kr. dr Pogorzelski uiom-| 
nym był na nogę i poddawać się musiał siatej’ 
terupji lekarskiej. Samobójstwo to było aktem 
rozpaczy. Wywołało serdeczne współczucie w tu- 
tejszych kołach obywatelskich i wiano ono stano- 
wić memento dla naszych czynników rządowych, 
by raz wręszcie zająć się losem emerytów. 

(s) GROŻBA ZAMKNIĘCIA PIEKARNI MIEJ- 

SKIEJ. Jak nas informują, zapasy mąki w pie- 
karni miejskiej wyczerpały się zupełnie. Dziś o- 
graniczono wypiek chleba do połowy. W gł. urzę- 
dzie żywnościowym zapłaciła gmina część gotów- 
ką, częścią wekslami, z dalszymi do reeskontu w 
P .K. K. P. za 8 wagonów mąki. Mimo telegrafi- 
cznych doniesień, że mąkę wysłano, po dziś dzień 
nie nadszedł do Krakowa ani jeden wagon. Pre- 
zydjum miasta urgowało dziś sprawę telegraficz- 
nie. Z brakiem mąki walczą również większe zwią- 
zki spożywcze, jak „Proletarjat”, „Zespół“, Spół- 
Urzędu większe kwoty na mąkę. 
(s) TRANSPORTY WĘGLA DLA KRAKOWA. 
Dziś nadeszly do Krakowa dla magistratu 1234 
wagonów węgla, który rozwozi się do szkół ł bu- 
dynków miejskich oraz sprzedaje się go ubołszej 
ludności w drobnych ilościach (do 5 cetnarów 
metrycznych). 

DALSZA WALKA Z PASKARZAMI I WALU- 


wadzi dalej walkę z paskarstwem. Świeżo wykry- 
łą tajną fabrykę marmolady z podejrzanych sub- 
stancyj w mieszkaniu prywatn. Rozsprzedaż 6900 
kg. sloniny, skonfiskowanych u masarza Lebuski, 
między ludność, rozpoczęla się po cenach maksy- 
mainych. 

Także na czarnej giełdzie przeprowadziła poli 
cia oLiswę, w czasie której emowadzono na poli- 
cje 10 wałuciarzy, ukaranych 4* godzinnem aro- 
ezit i zonfiskatą dolarów. 

Z kraju i ze Świata 

ILU JEST KOLEJARZY W POLSCE? Urzędo- 
wa PAT. podaje ilość personalu na polskich ko- 
lejach żelaznych w preliwinarzu na r. 1924, w 
porównaniu z r. 1983 i 1922. 

Weuiug tego źródła byłe pracowników: 


Tak wice bezpieczeństwo mienia zdane jest pod! | diąg, "6 1822 1923 1924 
okiem policji i mimo jej istnienia — wprost na Etatowych J 8422 86.491 87.535 
łaskę i nielaskę bandytyzmu. | Nieetatowych E 57.136 66.661 95.983 

Przyczyny tych stosunków leżą niewątpliwie w Sezon. i niest. | — 8.050 35.219 
samej organizacji policji, jednak, © ile chodzi o . SZ: = 
samo bezpieczeństwo Krakowa, głównej przyczy- Ogółem wać" 171.958 165.202 217.787 


ny zła dopatruje się opinja publiczna w wadliwem 
kierowaniu komendy policji na miasto Kraków. 
Przeprowadzono bezrozumną redukcję sił poli- 


cyjnych, starych, wytrawnych ajentów, zastąpiono jo przeszło 30 procent. 


młodymi wywiadowcami, nie mającymi dostate- 


Z cyfr tych wynika, że obecnie po „redukcji“ 
liczba pracowników kolejowych powiększyła się w 
|stosunku do roku ubiegłego (192%) o 52.535, czyli 


- 
DYMISJA KOMENDANTA POLICJI W WAR- 


i byl prezydentem sejmu gdańskiego. Prof. Matnaei 


UJĘCIE OSZUSTA, Z Warszawy donoszą: Zbie- 
gly zagranicę Abram Blim, obywatel amerykań- 
ski, który nabrał manufaktury od różnych łódz- 
kich kupców, zapłaciwszy za nią fałszywemi we- 
kslami na sumę kilkudziesięciu miljardów mk., 
został ujęty na terytorjum Niemiec, skąd zapew- 
ne w tych dniach zostanie przewieziony do War- 
szawy i oddany do dyspozycji tut. władz sądo- 
wych, 

PŁACE ROBOTNIKÓW  PIEKARSKICH. Z 
Warszawy donoszą 11 bm.: Wczoraj odbyla się 
konferencja w sprawie zwaloryzowania płac robo- 
tników piekarskich. Po wyczerpującej dyskusji 
przedstawiciele cechu piekarzy i grupy piekarń 
parowych zgodzili się na zwaloryzowanie płac za- 
robkowych w następującej wygokości: Od dnia 
21 bm. wykwalifikowany robotnik piekarski o- 
trzymywać będzie 7 złotych polskich, a pracow- 
nik nieodpowiedzialny 6 i pół złotego dziennie, 
według kursu franka złotego, ogłaszanego przez 
ministra skarbu. 

WIECZÓR SYLWESTROWY W DOMU PP. MI- 
CKIEWICZÓW. Z Paryża donosi korespondent 
„Kurj. Warsz.*: Wielu członków kolonji polskiej 
udało się w wieczór sylwestrowy na ulicę Guene- 
gaud do pp. Mickiewiczów, którzy od lat 40 u- 
trzymują w Paryżu ciągłość starych, emigracyj- 
nych tradycyj. Iluż ludzi w ciągu tego czasu 
przewinęło się przez ich salou? Ile wielkich wy- 
padków złożyło się na wytworzenie w domu syna 
wieszcza tej atmosfery przeszłości  niepowrot- 
nej i wielkiej? Witając Nowy Rok wszyscy ze- 
brani, słowem i myślą wyrażali życzenie, aby dłu- 
go jeszcze dom pp. Mickiewiczów był ogniskiem, 
tem cenniejszem im starszem, grupującem Pola- 
ków na obczyźnie. 

KATASTROFA OKRĘTU. Z Londynu donoszą 
11 bm.: Angielska łódź podwodna „L 24“ zatonęła 
na pełnem morzu w pobliżu Portlandu, wskutek 
zderzenia się z pancernikiem. Istnieje obawa, że 
cała załoga zginęła. 

SAMOLOTEM DO BIEGUNA. Do Berlina przy- 
był podróżnik polarny, Amundsen, by zakupić ma- 
torjały dla uruchomienia 2 samolotów, przy po- 
mocy których zamierza podjąć wyprawę do bie- 
guna północnego. Amundsen jest zdania, że drogę 
do bieguna ze SŚpitzbergu odbędzie w ciągu 24 
godzin. 

REWIZJE I ŚLEDZTWA W MOSKWIE. Wedle 
oficjalnych danych, w ciągu dziesięciu miesięcy 
w Moskwie dokonano 13.392 rewizyj mieszkanio- 
wych i osobistych, przyczem wszczęto 47.699 do- 
chodzeń sądowych, a oskarżenia dotyczą przewa- 
źnie „działań antipaństwowych* oraz uchylenia 
od służby w szeregach armji czerwonej. 

ZGON REKTORA POLITECHNIKI GDAŃ-, 
SKIEJ. Z Gdańska donoszą 12 bm.: Dziś w po- 
łudnie zmarł tu jeden z najwybitniejszych przy- 
wódców nacjonalistów niemieckich, rektor poli- 
techniki gdańskiej prof. Mathaci. Prof. Mathaei! 
był w swoim czasie wychowawcą dzieci b. cesarza 
Wilhelma. W r. 1920 został wybrany do zgroma- 
dzenia kcnstytucyjnego m. Gdańska, a następnie 


waay wył ze swoich wystąpień przeciw Polsce. 


Worek, lu styczuia 1YZa, 


nie ze względu na znakomity program, w którym 
weżmie udział również wytworna tancerka estra- 
dowa p. Lubańska. We środę 16 bm. © a 
wieczór gmach teatru im. Słowacki 

w posiadanie komitet, zapewniając goścu. L 
zabawę. Bilety i zaproszenia wydaje komitet w 
gmachu teatru im. Słowackiego w godz. od 11—3 
i 5—7. 

PRZED DZISIEJSZĄ PREMJERĄ W „BAGA- 
TELI“. Dzisiejsza premjera „Nocy Sabatu" stano- 
wić będzie prawdziwe  *vdarzon:  ortysiyeznie. 

Dyrekcja „Bagatcii , uując prblisznoża Krakow 
skiej możność zapoznania się z tem najnowszem 
dziełem sztuki taientu Benaventa, na żadnej pol- 
skiej scenie jeszcze nie wystawianem, zapewalła 
jednocześnie „Nocy Sabatu“ pierwsz*rzędną xupeł 
nie nową wystawę i doborową obsadę. 

Kierunek reżyserski pozostaje w niezawodnych 
rękach znakomitego artysty dramatycznego p. Jó- 
zefa Sosnowskiego, który zarazem gra księcia 
Michała. ; 

Świetnie postawioną scenicznie i niezmiernie in- 
teresującą psychologicznie rolę Imperji objęła p. 
Iza Kozłowska. 

W iunych rolach wystąpią: pp. Hanska, Hore- 
cka, Sznage-Andruszewska, Kwiatkowski, Melina, 
Solarski, Noskowski, Godlewski, Ratschka, Win- « 
kler, Wesołowski, Turski, Wysocki i i. Prolog do 
widowiska, które autorowi podobało się nazwać 
„nowelą sceniczną* w wykonaniu p. Zygmunta 
Nowakowskiego. 

Nowe kostjumy i nowe efektowne dekoracje 
przyczynią się niewątpliwie do uświetnienia barw- 
nego obrazu. 

„Noc Sabatu“ usis .. 
w ani następne. 

Z OPERETKI „Szczęście Mery“, operetka Gil- 
berta grana będzie dziś w poniedziałek 14 bm. 
i dni następnych. 


poniedziałek 14 bm. oraz 


p 


REPERTUARY: 
TEATR IM. SŁOWACKIEGO, 
Poniedzialek, 14 bm.: „Kaligula“. 
Wtorek, 15 bm.: „Kaligula“. 
Środa, 16 bm. o 5 po pol: „Gwałtu co się dzieje”;, 
wieczorem o 9: „Kabaret-aancing". 
TEAiR „BAGATELA“, 


Poniedziałek, -14 bms „Noc Sabathu* (Premjera). 
Wtorek, 15 bm.: „Noc Sabathu*. 


Środa, 16 bm.: „Noc Sabathu*. js 
LB 


Czwartek, 17 bm.: „Noe Sabathu*. 

TEATR WIEJSKI „OPERETKA: 
Poniedziałek, 14 bm.: i Mery". | 
Wtorek, 15 bm.: „Szczęście Mery“. k 
Śruda, 16 bm.: „Szczęście Mery“. AD 


-=i 


KINOTEATR „REDUTA“ (ul. Lubicz 15). 


) 


Poniedziałek, 14 bm.: „Stworzenie świata”, i 


TEATR ŚWIETLNY „UCIECHA%, 
Poniedziałek, 14 bm.: „Tih Minth*, 
KINOTEATR „SZTUKA“ (ul. św. Jana): 
Poniedziałck, 14 bm.: „Płouąca kula". 


Romunikaty i zawiadomienia 


| POSIEDZENIE DOROCZNE KOMITETU DƏ- 


POŻAR TEATRU. Z Moskwy donoszą, że spa- RĄDCZO-ARTYSTYCZNEGI RESTAURACJI KĄ 


lil się tam tcatr eksperymentalny Fornegera, t. 
zw. „Masifor“. Pożar wybuchł po zakończeniu 
przedstawienia, wobec czego ofiar w ludziach nie 
było. Straty materjalne są bardzo duże. 
CHOROBA ANATOLA FRANCE. Wedle wia- 
domości z Paryżu, jeden z najwybitniejszych pu- 
blicystów franeuskich, Anatol France, poważnie 
zapadł na chorobę nerwową i przewieziony został | 
na klinikę. 


„sdi 


EEn 
ZMARLI: | 


— Piotr Kłaput, kierownik biura rachunko- 
wego krakowskiej akcyzy miejskiej, jeden z naj- 
gorliwszych urzędników miejskich, zmarł 11 bm. 
w 46 r. ż. i 

— Kazimierz Niegołewski; starosta lybli- 
niecki, wnuk pułkownika Andrzeja Niegolewskie- 
go, bobatera z pod Samosierry, a syn Śp. Felicjana, 
posła na Sejm pruski i do parlamentu niemieckie- 
go, zmarł w 53 r, ż. „AJ 

— Julja z Jastrzębiec Welinowiczów Sienie- 
wiezowa, zmarła dnia 12 bm. w 85 roku życia. 
Nicboszczka pochodziła z rodziny gorąco wyzna- 
jącej zasadę: gente Rutheni, natione Poloni. Wy- 
szła za ks. Emila Sieniewicza, unitę, również g> 
rącego patrjotę. Należał on do pierwszych, na któ- 
rych spadło w r. 1873 prześladowanie za wiarę. 
Po długim więzieniu został z rodziną wygnany z 
Królestwa. Krakowianie pamiętają tę piękną po- 
stać polskiego kapłana, przygarnął go boy iem 
biskup Dnnajewski i umieścił przy kościele N. P. 
Marji, gdzie do końca życia, otoczony powszech- 
nym szacunkiem spełniał kapłańskie obowiązki. 
Zmiasła wiernie dzieliła jego ciężkie losy. Pozosta- 
wila po sobie pamięć pełnej miłości i poświęcenia 
kobiety. Z licznych jej dzieci żyją w Krakowie 
jan, starosta górniezy i Jadwiga Morussowa, Z009 
radcy apelacyjnego. Pogrzeb we wiorek o godz. 
11 z kaplicy cmentarnej. 

ZA BRYLANTY, PERŁY, złoto. platynę i srebru 

LACI NAJWYŻSZE CENY lirma: FEIGENBAUM 
i FUTTËRWEIT, Kraków, Grodzka 25. 


Z ERAROWSHICH TEATRO 

Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. Dramat Ro- 
stworowskiego „Kaligula“ grany będzie dzisiaj 
wieczorem oraz przez wszystkie dui tygodnia z 
wyjątkiem środy, w który to dzień o godz. 5 wy- 
jątkowo odbędzie się 13 w tym sezonie przedsta- 
wienie szkolne komedji Fredry „Gwałiu co się 
dzieje“. Najbliższe przedstawienie  „Carewicza 
Aleksego“ odbędzie się dopiero dnia 19 bm., zaś 
„Snu nocy letniej“ dopiero w następuym tygodniu. 

Najbliższą nowością teatru im. Słowackiego bę- 
dzie nowa komedja Jerzego Szaniawskiego pt. 
„Ptak“, która w szczupłym plonie twórczości o- 
ryginalnej tego sezonu zajęła miejsce przodujące 
i ma też w Warszawie największy dotąd sukces 
frekwencji. 

KABARET-DANCING ARTYSTÓW IM. SŁO- 


TEDRY WAWELSKIEJ odbędzie się we czwartek 
17 bm. o godz. 5 po poł. w pałacu Biskupim. Po- 
rządek dzienny: Sprawozdanie za rok ubiegły i 
ułożenie prac na rok następny, 

Z UNIWERSYTETU LUDOWEGO IM. A. MI- 
CKIEWICZA W KRAKOWIE. II kurs encyklape- 
dyczny nauki obywatelskiej rozpocznie się we 
środę 16 ban. o godz. 7 i pół wieczór prelekcją 
wstępną prof. dra St. Kota. Wstęp jednorazowy 
na salę 40.000 mk., dla członków 20.000 mk. Wnpi- 
sy na kurs przyjmuje do Środy włącznie sekre- 
taarjat U. L. (Aleja Krasińskiego 8, dom górni- 
ków) codziennie od 5—7 wieczór. 

Z BRATNIEJ POMOCY UCZNIÓW AKAD. 
SZT. PIĘK. Wszelkie zamówienia na reklainy i 
dekoracje sal balowych oraz projekty kostjamów 
i atrakcyj, jak również na dekoracje wnętrz, kin, 
lokali publicznych itp. przyjmuje Bratnia Pomoc 
Ucz. Akad. Szt. P. w godzinach urzędowych mię- 
dzy 12—18, plac Matejki 18. 

SKŁADKI DLA MŁODZIEŻY AKADEMICKIEJ 
Na rzecz Tygodnia Akademickiego © 
rze wojewody następujące kwoty Ziu 
wiatach starostowie: pilzneński 47,697.0uU_ ink, 
dąbrowski dalszych 7,945.000 mk., gorlicki dal 
sze 2 miljony mk. Na kuchnię akademieką staro: 
sta kolbuszowski 120 miljonów mk 


Że SETETE -~ A 
Zawedy marciarskie i ski 
jóringowe 


Po raz pierwszy w Krakowie odbyły się wero- 
raj zawody narciarskie, urządzone przez zasni 
żone towarzystwa T. T. N. i A. Z. 8. J»kkot 
wik zawody wczorajsze nie zadowolizy pzaw- 
dziwych narciarzy i zwolenników tego sportu, 
„Lo jednak powitać je należy z całem uznaniem, 
Kraków sportowy, pogrążony zwykle o tym 
czasie w giębokim śnie zimowym, przerwał, 
wczoraj swój blogi sen i ruszy! na Błonie, Í „zim 
'paliś* się do nowego sportu, bezsprz:cznie naj 
piękniejszego. To też następne 77" arria 
skie będą mialy zapewnione puvvasoub : jak 
piika nożna w lecie, tak sport narciarski w. qi! 
"mie będzie stałą atrakcją Krakowa, p 

Program wczorajszych zawodów obejmowal 
biegi narciarzy oraz ski-kjóring. Zarówno 
pierwszy jak i drugi punkt programu był dość 
(prymitywnie zaaranżowany — spełniły mimo 
ite swój propagandowy cel. To też nieuniknio” 
nych braków organizacyjnych nie należy brad 
zbyt poważnie, drugi raz napewne nie powtó 
rzą się, zwłaszcza gdy i sama publiczność pil 
nować będzie porządku i zastosuje się do za- 
rządzeń komitetu. 

Ski-kjóring wczorajszy nie był nim w calom 
tego słowa znaczeniu. Przedewszystkiemm ko- 
‘niem kieruje sam narciarz, bez kombinacji 
jeźdźca i narciarza. U nas narazie jest to nie: 


cznego przygotowania ani też zmysłu policyjnego, SZAWIE. Z Warszawy taalfonują nam: Komen- 
w dodatku nie zuającymi miejscowych stosunków, dant policji ua okręg Warsn,ga p. Ludwikowski 


sko sekretarza poselstwa p. Tytus Komarnicki. | a przedewszystkiem szunowie dla ogółu ziebezpie- został dziś dymisjonowany, 


jr a. albowiem do ski-kjóringu konie trze. 
1 


WACKIEGO, jak wszystkie zabawy tych pomy-|bą specjalnie trenować, koń zaś wojskowy, 


|stowych gospodarzy obudził wielkie zaiuteresowa-;cieżki. nie nadaie sie. W przyszłości więc na» 


Wtorek, 15 stycznia 1924 


leży do ski-kjóringu używać przedewszysytkiem 
koni lekkich, oficerskich, które przedtem prze 
szłyby odpowiedni trening. Życzliwość, z jaką 
«rakowskie sfery wojskowe odnoszą się do ru- 
chu sportowego, daje gwarancję, że wszystkie 
trudności w tym kierunku zostaną rychło prze- 
zwyciężone. 

Udział w biegach narciarskich" był bardzo 
liczny. Nie startowali zapowiadani mistrze nar- 
ciarscy pp. Bujak, Krzeptowski i Miekenbrunn, 
było jednak kilku wybitnych jak p. Kaliciński, 
młodszy Krzeptowski, Lasak a z pań p. Wanda 
Nowak -Dubieńska. 

Po krótkotrwałej odwilży lekki mróz wstrzy- 
mał topnienie śniegu i stworzył dogodne warun- 
ki dla odbycia się zawodów. 

Starta i meta byly w jednym miejscu, tj na 
początku błoń. 

‘k * * 

Najpierw zostali puszczeni w odstępach 3 mi- 
nutowych sónjorzy I i JI klasy, których trasa dłu- 
gości 10 km. prowadziła przez błonia, Wolę Ju- 
stcwską, Sikornik, pod kopiec Kościuszki, stam- 
tąd do bielańskiego lasu i z powrotem. Do biegu 
stanęli zawodnicy nietylko z Krakowa, lecz i z 
Zakopanego. : 

Z senjorów I klasy w doskonałym czasie przy- 
biegł do mety jako pierwszy E. Kaliciński (à. Z. 
5. Kraków) w czasie 1 godz. 10 miu. 20 sek., dru- 
pim był W. Suleja (S. N. T. T.) w czasie 1 godz. 
12 m. 45 s., trzecim Adam Krzeptowski (T. 1. N.) 
w 1 godz. 16 m. 38 s., J. Lasak 


| 


EPL 


Mała enfemta na 


I Paryżowi pochlebić i Londynu nie obrazić i Rzymowi 
oddać pokłon 


Londyn, 14 stycznia (PAT). Specjalny spra- 
wozdawca „„Timesa* donosi z Bełgmdu, że wia 
łomość, iż konferencja Małej Ententy pragnie 
rozszerzyć sojusz między Francją a Czechosło- 
wacją także i na inne państwa Małej Ententy, 
pbkazała się nieprawdziwą. Rumunja jest zda- 
nia, że przymierze z Francją wedle wzoru cze- 
chosłowackiego ograniczyłoby jej swobodę. s 

Państwa Malej Ententy usiłują okazać świa- 
tu, a szczególniej Wielkiej Brytanji, że idąc 
własnemi drogami do tego samego celu, do któ- 
tego zdąża Francja, nie zamierzają krępować 
iię aljansami. 


(S. N. T. T.) mimo! 


NOWA REFORMA 


nadłożenia drogi osiągną! bardzo dobry czas, jed- 
nak wskutek opuszczenia trasy musiał być zdy- 
skkwalifikowanym. à 
W senjorach II klasy b. piękny rezultat osią- 
gnął młody narciarz z Zakopanego J. Sieczka- 
Gąsienica (T. T. N.), jako pierwszy w czasie 1|] 
godz. 10 min. 55 sek., drugim był A. Reim (A. Z.) 


5. Biakówy w 1 godz, 2 m. 28 sek, zada L DZIĄŁ EKONOMICZNY 


Trzciński (T. T. N.) w 1 godz. 17 m. 40 sek. 


Pół | 00000 01 „Bruk płestędzy obiegowych 
DrZUCZYRU ZUStOJU osspaddrezego 


p. W. Dubieńska (A. Z. 8. Kraków) w 57 miu. 6 
sek., drugą p. Z. Pacewiczowa (A. Z. 8. Kraków) 

w 57 min. 30 sek., trzecią p. J. Popielówna (A. Z. Wobec. przedstawiciela „Gaz. Warsz.“ wyra- 
S. Kraków) w 1 godz. 6 sek. ) 8 | ził się minister Kierski o przyczynach zastoju 
W junjorach pierwszym był T. Muennich (A. Z. wy życiu gospodarczem w sposób następujący: 

S. Kraków), w czasie 45 min. 35 sek., drugim St.|  Jęśji pragniemy stabilizować. markę, musimy 
Trzciński (T. T. N.) w 46 min. 2 sek., trzecim J. zaprzestać emisji nowych banknotów, gdy tym- 
Walczak (A. Z. 8. Kraków) w 46 min. 5 sek. _ | czasem ilość marek, będących w EE 

W międzyczasie odbywały się zawody skikjó= | starcza na pokrycie potrzeb naszego życia. Nie 
ringowe (sport cieszący się wielką popularnością zapominajmy bowiem, że znajdujące się w o- 
w St. Moritz, Davos itp.). Pomimo trudnych warun i biegu marki stanowią równoważnik około 60 
ków (kopnego śniegu i dołów w gościńcu) dosko- | milionów franków złotych, co wynosi załedwie 
nali jeźdźcy i wyborowe konie („Forella”) z 5 1/40 obiegu pieniędzy z przed wojny na zie. 
Doku dobrze się wywiązały ze swego zadania. | miąch polskich. É 

Jako pierwszy w seniorach był dr B. eae Nis można wobec tego mówić o uzdrowieniu 
ski (A. Z. |. Ek ee S p RLM cosrodap wego hez pokczćnia dało e 
sań pierwszą p. B. i . +). LAWU i rych. łowiekszeni est calkowicie 
aywa. swoję obecnością gen. Kuliński, Pod. możliwe kdyź dla. 400-500 miljonów złotych 
którcyo protekioratem odbyły SIĘ zawody 1 ks. | polskich znalazłoby się całkowite pokrycie w 
Lubomirski; prezes Polsk. Kom. Igrz. Olimp., pos. postaci dewiz, kruszcu, realności. Gdybyśmy 
M. Dąbrowski, wicepr. Rolle i w. i. (W. S.) | przyjęli zasadę pokrycie tylko do 60 proc. 

EDON EEY i ear mamn wiedy obieg 'dojść mógłby do miljarda złotych, 


= 


¡coby oznaczało w stosunku do stanu obecnego | 


SĘONACH is mowi tna 


| 
| Gdy przemysł i rolnictwo będą mogły się o- 
przeć na tych znacznie powiększonych środ- 
kach obiegowych, a więc na normalnym mniej 
| więcej kredycie, kryzys bezrobocia będzie mógł 
jbyć usunięty, co znowu z ogromnym będzie 
pożytkiem nietylko dla warstw robotniczych, 
ale także dla państwa i jego budżetu. 


Kurs dolara: 


W Krakowie . . . „ 10950.000—11,009.009 
W Warszawie .. . 9,950.000 — 9.909.090 
W Katowieach . - 11,100.000 


Na pytanie, jakie decyzje powzięła konferen: 
cja w kwestji traktatu  francusko-czechosło- 
wackiego, oświadczył dr Benesz. że w kwestji 
tej nie pońzięto żadnej decyzji. 


Zamiast pierwszych skrzypiec porużAń, 
GNI B2NESZU 


Berlin, 14 stycznia (PAT). Dzienniki berliń- 
skie żywo komentują konterencję belgradzką 
i na ogół zarówno ze sprawozdań koresponden- 
tów jakoteż i z oficjalnych komunikatów wy- 
snuwają sceptyczne wnioski co do jej wyni- 
ków. „Berliner Tageblatt“ upatruje w rezul- 


Gieda pieniężna i papierów dywidend, 
Kraków, 14 stycznia, 
Rolar. . . . . 10.950.000—14,600.000 


a ne wo APN DA 


8 


Nr. 12. 


Kraków, 14 stycznia. 

(W. 5.) Sytuacja na giełdzie dzisiejszej bez wię- 

kszych zmian. Na rynku walutowym zaznaczyła się 
pewna tendencja zwyżkowa, zwłaszcza w obrotach 
gotówkowych. Dewizy również nieco silniejsze. 
, Na rynku papierów dywidendowych tendencja rie- 
jednolita. Wyrównywanie zobowiązań mediowych 
wpłynęły na rezerwę. Naogół papiery poprawiły swe 
tursa, wprawdzie nieznacznie Stosunkowo słabsze 
były papiery arbitrażowe, a z tych Zieleniewski. — 
Żywsze usposobienie panowało w papierach handlo. 
wych i akcjach bankowych. Znacznem zainteresowa- 
niem cieszył się Bank przemysiowy, Związku spółek 
zarobkowych i Komerejalny. 

Z ogólną poprawą na rynku papierowym liczą się 
dopiero po 15 bm., tj. po terminie mediowym. 

Lwów 14 stycznia, Kursa orjentacyjne. Chybie 62 
mil, Gazolina 714.000, Jaworzno 163 mil, Len 6 mi- 
ljonów 800.000, Lokomotywy 11 mił, Węgłówki 
550.000, Chodorów 32 mil, Browary 52 mil. Tendencja 
słaba. 

Sytuacja na pogiełdzie nieco silniejsza. Płacono: 
za Jaworzno drobne 165—170 mil, a 25 — 145—150 
mil, Chybie 50 mil, Len  6,400.000, Lakomotywy 
8,700—9,100.000, Azor 3.200.000, Węglówki 200—280 
tys., Nafta Krosno 19,500.000, Gloria 1,400.000. 


CEDUŁA KURBRSOWA 
giełdy krakowskiej 
z dnia 14 stycznia 1024 r. 


W tysiącach marek pol. 


Transakcje 
Akoje bankowe: gu yL 
Pol. Bank przem, I— VIII | 2900—3150 | 2800—3100 
Bank Hipoteczny I—-VIII - z. 
| „ Małopolski , . . . | 3309—8500 8300 
i Ziem. Bank krad. I—IX | 1800—1850 2003 
Powsz, Rank kred, I—V | 600—650 — 
Akcyjny Bank zw, I—IX — — 
Bank Komerojalny I—IV | 650—709 650 
Bank zw. sp. zar, I—X. = 28000 


Akcje Tow. handlowych: 


Pol, Tow, handlowe I—V | 2300—2500 | 2600—2300 
Impex I—V . „+ a e | 220—180 275—185 
Pharma I—II . . , „, „| 2800—2750 | 2700—-3000 |! 
Bracia Rolnicy I „ . . | 800—800 906—850 
Polski Glob I—IV ,, , 650 — 

C. Hartwig I—V ... — — 
Żegluga Polska I—NHI .| 700—825 650—675 


zwierząt sprzedano: na konsumcję miejscową 1969 
sztuk, na konsumcję innych gmin kraju 95 sztuk. 
W porównaniu ze spędami w przeszłym tygodniu 
było więcej 346 sztuk bydła, 196 cieląt, 3 kazv 
a 40 świń mniej, razem 505 sztuk więcej. Firma 
»Taurus“ sprowadziła z Rumunji 63 wołów I ja- 
kości. 


Frank waloryzacyjny na 16 bm. 1,900.000. 
Frank kolejowy od 14 bm. 1,500.000 mk. 
Frank tytoniowy od 14 km. 1,910.000 mk. 


PAD LE PODA OCIEEN M TXT WPRO 00 
Administracja i Ekspedycja 
„Nowej Reformy" 


z ulicy św. Anny 1. 3 na ulicę Jagiellońską 1. 10 
parter, gdzie mieści się redakcja. W tym sa- 
mym domu na 2 piętrze, jak dotąd, mieści się 
redakcja naszego dziennika. 

Obecnie odbywać się będzie wydawanie 
dziennika, przyjmowanie przedpłaty i inseratów 
itp. w nowym lokalu Administracji. 

ZY A OEA CZT ĄCE RA O 


Po zamknięciu kro 


niki 

Na CZWARTEJ STRONIE DZIENNIKA zamie- 
szczamy: dalszy ciąg feljetonu L. Kruczkowskiego 
pt. „Samobójstwo Olgierda Karskiego“ i artyku- 
ły pt. „Sytuacja finansowa Niemiec nadal roza» 
czliwa”, „Zamordowanie prezydeuta republiki Pa- 
latynatu* i „Z kroniki zamiejscowej”. 


PREZESEM KOMITETU Ot. ŁACYJNEGG 
BANKU EMISYJNEGO na zaproszenie prezy denia 
min. Garbskiego został senator St. Karpiński. 

WALORYZACJA PODATKÓW GMINNYCH. 
Rada wyznaniowa gminy izraeliekiej uchwaliła 
na ostatniem posiedzeniu pod przewodnictwem 
prezyd. gminy dra Rafała Landaua odbytem, za- 
legły za rok 1923 podatek wyznaniowy tudzież 
daninę na szpital izraelicki przez województwo 
zatwierdzoną, zwaloryzować wedle kursu franka 
waloryzacyjnego. Uchwaliła jednak Rada równo- 
cześnie, że zaległości te przez podatników do koń- 
ca stycznia br. zapłacone, nie ulegają waioryza- 
cji. W dyskusji przedstawił przewodniczący ciężkie = 
poiożenie finansowe gminy, spowodowane wiel- 
kiemi inwestycjami przez gminę izraelicką podję- 
temi, tudzież dewaluacją pieniądza. 

(s) ZAMACH SAMOBÓJCZY. Dziś w jednym z 


|komisarjatów policyjnych zażyła znaczną dozę su- 
| blimatu pewna kobieta, którą doprowadził poste- 


-—. 


w kleszczach Malej Enten 


Frank złoży. . 1,902.000 
Bony złote . . 1,600.000—1 550.000 — 


1 


„Wiedeń, „14 stycznia, Na dzisiejszem przedrieldziu 
njawniła się pewna rezerw © 


a. Papiery polskie nieco 
słabsze, Szacowano: 0 e 


Zicleniewski 585,000, Silesia |ten robił dośw 


dania te doprowadziły do świetnych 1ucu! powa 
odsłoniły tajemnicę funkcji muskułów. Uczony 
iadczenia na atletach zawodowych, 


Wiedeń 14 st cznia (PAT e W wywiadzie Z A 3 e. A - $ | | à A s M s tĘ stawiono na staci 
torespondentem a = Treie mJ m. dr Benesz tatach konfer encji odrzucenie zbliżenia się Ru- | Frank szwajc, . 1 900.000 Akcje Tow. przemysłowych: Wasz e przepłukania D 
pomiędzy innemi oświadczył: W kwestji rosyj |munji i Jugosławii do przymierza „Traneusko- | Korona sustr. . 155 | Zieleniewski I—IV , . . [62500 -65850|31000—6450: | | lądka. 
ikiej Mala Ententa zajmuje wyczekujące stano- |czechosłowackiego oraz fiasco polityczne dra Korona czeska 805 | Cegielski I—IX , ,. .| 4000--4300 | 5200—4759 (s) OSOBLIWY „STRÓŻ“. Policją aresztowała 
wisko i chce zobaczyć, jak się ułożą stosunki |Benesza. Dziennik twierdzi, że dr Benesz po- Fut szisti A Parowozy I-III Moe. „|-84o=sw000 | 62002 000 Jana Sade lat 21 który zajęty w charakte- 
lo Rosji innych państw, zwłaszcza Anglji I |niósł na konferencji porażkę, ponieważ w obu dp AE. A? Pa a GH 4 woo- ia Fina waaie SERIA Aa 
Włoch. W każdym razie państwa Małej Enten- ważnych kwestjach, które wysuwał do rozstrzy- b 3 AIG: 09090 Poteca WE. 73 — — na Podgórzu, skradł na szkodę swego pracodaw- 
y chcą zostawić sobie wolność działania ra le- | gnięcia, spotkał się z odmowną odpowiedzią. N. Jora. . . . 10.800990 —10 909 000 | eiei ET © -. E a s "AGIT ker odiati Pray 
wo i na prawo. aw —acę R Londyn EEN 590.000 Trzebinia I-IV , . . „| 40C0—4500 | 4900—4400 (s) SEZONOWA KRADZIEŻ, Jakiś nieznany 

BE M j Zurych . . . . 1910060—1,570.000 | | Pocisk I—II sese 4000 3890—3909 |d eprawca włamał się do gabiłotki składu futer Eisi. 

EE A kli wioskg-lueosfowiański 1 || Paryż... . . 386.050 | Górka I, „ , , ,.. |50000--s4500|r8000-—000:| |ga Berwalda przy ul. Grodzkiej i kradł 1 kurtkę 
w BA: Wiedeń . . . » 1521, pah wa itai wj OBA mh popielaty i kożuch bronzowy. wartości 800 miljo- 
í 5 fre ` „P —IV , . a „ e [L500 —2IOUUI16000—1670L : 2 
Uklad ma także Ne o Uroczyste podpi- | praga. . . . . 314000 | m La a E oj daje z pe aee OTW M WE 
<== meee a oaa memen Polska Nafta I— . . | 2800—2800 | 2850—27 sarskie iennik wego ogłasza usta- 
Glągtam. wasny.„Nojejed pacz Giełda warszawska ST wy | enno aiao i} woo safe Se an pieron an D aboj: 

Belgrad, 14 stycznia, Dzienniki niedzielne po- ,kemisji parytetycznej w Rzymie i były prowa- ; ) Giosili=it a. . , ką A | mującą między innymi uczestników wszystkich a 
święcone sy amówieniił ukladi między Wio- ‚dzone przy pomocy tajnych REA Wozotaj Gilda pieniężna Pezet I-IV ,., ,.. 18: 0—1400 — „mieszek, wywołanych przez aprarjuszów i komuni- 
chami, a Jigosiawją i stwierdzają. że ma on zlożył Nineicz łk: po o wyni] naamaan manam rere . | Swagd. Faa a e. | 8200—8500 8500—8000 || stów do końca roku 1923. Wyjątek stanowią kie- 
tbarakter nietylko gospodarczy, ale i wojsko- pant e EED EA dE owi Doc! Warszawa, J4 stycznia. | Syndykat koszyk, I—IN | 1260—130_ | 1650—1200 | 1uwniey ruchu oraz organizatorzy setek bojowych, 
wy. Rząd podejmie wkrótee kroki celem przy- Rok metka wej a olia EA zk Panik Belary SŁ Zj.. 9.950.900 —9,900.090 | Płyszeze Trzebinią I—II AO | ma | wreszcie uczestnicy ruchu zbrojnego, skierowane. 
gotowania opinji publicznej na zawarcie przy- S€K o dymisji „rehab. 5 PALPE kotkę. Erani fraa 448.000 Krekus I—VI _. . . . „| 8000—6800 "emo<ama |go przeciw bezpieczeństwu państwa, pozostający 
mierza z Włochami. Prusa naogół komentuje te Spalajkwicza, który w S adk aniżeli rzad | sb RA Ski z oaeoi j| Chodorów I—V .. . . [81000 -8400 |30000 34000 zagranicą, którzy nie powrócą do Bułgarji w o- 
wiadomości sympatycznie i zaznacza, że zarów. tów miał rzy ke spraw ada e pogłośki, kc AŻ. cdn 16.009 Ómielów I-M.... 8500— 8800 “000—8500 kresie trzech miesięcy po ogłoszeniu ustawy. Człon 
no w interesie obu państw jak i pokoju w Bu- Nincicz zdeme g . | Eelgja .... i 0.009 —414.000 Blektrow. Siersza I—IV j 2800—2510 2400—2200 kowie gabinetu Radosławowa nie korzystają z tej 
ropie leżało rozwiązanie kwestji Fiumy. „Poli- | ga p $ Holandja . . . 3,713000 | Ryugrat I= -.... — 425 | amnestii. h >4 
tica“ pisze, że układ nie został jeszcze podpisa- Pasicz 9 NZEKU sowietów | Londyn . .  , 42 500.000— 42.000.090 P> ma I... . .| 4300—4400 | 4000— 1800 LAUREAT NOBLA ATLETĄ. Profesor osią 
> Wj ale ea B (Telegram własny „Nowej Reformy“ New Jork. . . 9,950.000—9,829.009 (pa 177 Plkm R | NBL i ei Re = o pi 1 

si Tą: zy aw: : ; | RSE” ` = cyny, JE „ic AE - 

a l ró yła t będzie układh Belgrad; 14 stycznia. „Prawda* donosi, że Paryż. . . . . a) zań ARE Terropol esee e as] 500—525 500—550 | Aa a Jak sam oświadcza, nie 
podpisany, a obecnie obu mężów stanu nada |T'asicz sądzi, iż Jugoslawja er podjąć +3 Praga. -Ag a> : 0—288.000 A. Piasecki aeaa. B350 5400—5500 Íl co innego, jak sport, zrobił z niego słynnego fi- 
temu charakter szczególnie uroczysty. Koko: |sunki ze sowietami dopiero ać n ©:|| Szwajcarja . . 1,725.000—1,716.000 RO, "ARE 4509 4200—4400 | |zjologa, zainteresował go bowiem cudowną 1wa- 
wania między Mussolinim a Pasiczem i Ninci- |sji, które okażą prawdziwe 0 ab zraju. Wiedeń . o .*. 139—138 i Zakł, Garb. 0d — — szynerją luuzkiego ciała, skłaniając go do pod- 
tzem rozpoczęły się zaraz po zerwaniu obrad a Wę<Ł<ęg — Włochy . . . .  488000—426.060 BE. w sę = z= dania badaniom tych części ludzkiego geninan, 
Sztokholm .. — Giełda wiedeńska które odgrywają w sporcie najwięk: ou or 


ay 
Belgrad, 14 stycznia. 


dzienik .„Wremie” 
[ntenty pos 


=! 1 


stojący blisko rządu 
„pisze, że ministrowie Malej 
a stanowili zgodzić się na udzielenie 
Węgrom pożyczki pod następującemi warunka- 
mi: 1) Węgry muszą bezwzględnie uznać obec- 
ne przez traktaty pokojowe określone granice, 
oraz zgodzić się na pewne poprawki graniczne, 
jakich domagają się zainteresowane państwa. 
2) Z mającej się przyznać Węgrom pożyczki w 
sumie 250 miljonów zlotych koron, mie może' 


| 
| 


z 


3 +4 pa” da Rylakira o 
Po zemtochą na prozedenta POIETYNOIU 

„Berlin, 14 stycznia (PAT). Wedlug doniesie- 
ma dzienników, w Paaltynacie w okresie akcji 
EehArAtystów zginęło podczas walk ogółem 30 
osób, Rany zaś odniosto około 1080 osób. Wia- 
Gze okupacy jąc w tym samym czasie wydaliły 
z Palatynatu 70 osób wraz ze 150 osobami sta 
nowiącemi ich rodziny. 

„Paryż, 14 stycznia (PAT). Według doniesie. 
nia prasy tutejszej ze Speyer, tamtejszy biskup. 
odmówił udziału duchowieństwa katolickiego 
i Sp oBrzebie zamordowanych separatystów. — 
s alal on podobno na skutek odpowiedniego 

marehe kardynała Faulbacha, generalnego 


E Ymisarzą Kahra i monachijskiego nuncjusza 
“Postolskiego, 


Macdonald Jest przyjacielem Francji 


Paryż, 14 stycznia (AW). Ramsay Macdonald 
pelasza za pośrednictwem Biura Reutera o- 
wiadczenie, w którem nawiązując do ogłoszo- 
negu ostatnio swojego listu do socjalisty fran- 
£uskiego Renaudela, wypowiada się za przy- 


Sankcja rozbioru Węgier 
(Telegram własny „Nowej Reformy"). 


. 
ADe S u. mu wę. | a OOU WO Wam | Z Ma 


być ani część użyta na zbrojenia, 3) Węgry zlo 
44 uroczyste przyrzeczenie i dadzą gwarancją, 
że dynastia habsburska nie powróci na tron wę- 
gierski. Poza tem Węgry będą musiały zrezy- 
gnować z myśli o integralności dawnych kra- 
jów korony św. Stefana i na żądania Rumunji 
zaprzestać agitacji w Siedmiogrodzie. Takie- 
samo żądanie wysunęła Jugostawja co do Woj: 
wodiny. Dr Benesz jako pełnomocnik Matej En- 
tenty przedstawi te żądania w Londynie. 


jaźnią z Francją. Macdonald stwierdza wyraż. 
nie, że jego życzeniem jest utrzymanie pokojo 
wego stosunku do Francji. Każdy bowiem z 


i Francja, powinien pomóc swojemu sąsiadowi 
w jego ciężkim punkcie zwrotnym. We wspom- 
nianym liście do Renaudela wyraził Macdonald 
przekonanie o konieczności wiernego i przyjaz- 
nego współdziałania obu państw, aby urzeczy- 
wistnieć ten stan w Europie, który polega na 
ogólnem zrozumieniu przez wszystkich wspól- 
nych jntereseów.  Tłómacząc się wkońcu ze 
swych, jak powiada, marzeń, oświadcza jasno, 
iż czyni to dlatego, że jest przyjacielem Fran- 
cji, przyrzekając równocześnie użycie całej 
swej władzy w kierunku urzeczywistnienią U- 
jawnionych planów. 


dg” + pa 
Gra na zniżkę foty © Zagrzebiu 
(Telefonem od naszego nviespondenta). 
Belgrad, 14 stycznia. W Zagrzebiu areszto- 
wano spekulantów zagranicznych, grających na 
zniżkę franka szwajcarskiego. 


| 


tych dwóek zaprzyjaźnionych krajów tj. Anglja li 


3.600.090 
Pożyczka złot. 13,250.000 —13 000.000 
Miljonówka . 300.000 — 350.000 


mm KORA - 
Papiery dywidendowe 
z dnia 14 stycznia 1124 r. 


-a j 
W _tasiyesci marek pol, | 


Transakce 


e 
— 


AKCIE: 
Bank llunilowy s « » 
Bank Zw, Sp. Zerosb. 
Cegielski 470 
Pntowezy « e 
Roln . ; 
Starachowice 
Zieleniewski . 
Żyrardów t 


16009—15750—16500 
£4000 — 26000 
£5U0-—6000-—4500 
3490—8850 —35 9 
Io —23-19-—2350 
19000—17759 18009 
66000—67500 
1100000--4600000 


[Bo 4 MEL 


. + 


FE 
| 
| 
Haberbusch . 17200— 16250—17000 | 
Polska Nafta 2609—2500 —2800 | 
Spirytus 13000—18500—14250 
Tendencja niejednolita, dla większości słabsza, 
Gielda zurychska 

h, 14 stycznia. Otwarcie giełdy. Berlin —, 
Holanda. 83:50, Nowy York _5ur25, Londyn 24:59, 
Paryż 26'62, Medjolan 258V, Praga 1680, Budapeszt 
002.07, Bukarcszt 290, Belgrad 6/50, Sofja 412, War 
szawa. —, Wiedeń 0'0081, ausir. korona stemplź Q*008t. 
Zurych, 14 stycznia. Zamknięcie giełdy: Berlin —, 
Holandja 216'40, Nowy York 578, Londyn 2456, Pa- 
ryż 2635, Medjolan 25'15, Praga 1680, Budapeszt 
0207, Bukareszt 2'90, Belgrad 6'50, Sofja 4'12, War 
szawa —, Wiedeń 0'0051, austr. korona stempl, 0'008 

Gioida paryska 

Paryż, 14 stycznia. Otwarcie giełdy: Londyn 91/75-. 
92, Nowy York 2180—2160. Belgja 8926, Hiszpanja 
216, Włochy 9450, Sawajca a 816. 


(425.50, Francja 9245, Bólgja 10245, Włochy 9712 


18.000, Sicrsza 215.000, Lwowski Bank Hi 

22.500, Nafta 2.590.000, Panto 3,780.000, Browary 

lwowskie 300.000, Galicja, 25,000.000, Karpaty 480.000. 
Giełda lvndyiska 

Losdyn, 14 stycznia. Otwarcie gieldy. Nowy York 


poteczny 


Kzwajczrja 240134, Hiszpauje 29345, Rolnudja 11°89. 


z 


Danja 24/48, Norwegia WSA, Szwecja 101835, Iel- |2OwWo 


ringfors 17025, Niemey 15.500. 


Siełda arusterdamaka 
Amsierdam, 12 stycznia. Dewizy: Londyn 1135h, 
a” (1660 1/8 za bilion, Paryż 1260.  Szwajcacja 
GA. 
TU25, Chrystganiw 8945, Nowy York 
1135, Madryt 3395, Włochy 11°70, 


Gieśca korenhaska 
7 Kopenhaga, i2 stycznia. Londyn 2445, Nowy Yerk 
61450, Uamawg —, Paryż 2710. Antwerpia 2425, 
Zurych 9560. Amsterdam 215 
singiors 14:45, Chrystjanja 8225, Praga 1665, kzym 
VJ. . 


Giełda szwedzka 
„Sziokkcim, 12 stycznia, Czeki: Londyn 16, Berlin 
OB za bil, Pa 
16610, Amsterd 
3460, Waszyn 


Giełda norweska 


Chrystjanja, 12 stycznia. Czeki. Londyn 2980, Pa- 
ryż 8550, Nowy York 605, Amsterdam 263, Zurych As 
150, Antwerpja 80, Sztokholm 154, | jał, z którego wynika, że Pękosiawski po prze- 


121, Relsingfors 1 
Kopenhaga 122, Praga 20/30. 


(5) SPĘD BYDŁA NA TARGOWICĘ MIEJSKĄ |być postawiona kandydatura pewne] 
Od 5 do 11 bm. na tut. targowicę spędzono 19|Ści na króla polskiego. 
„buhaji, 111 wołów, 462 krów, 188 fałówek, 463 
razem 2188 
į | zwierząt. Płacono za jeden kilogram żywej wagię 
Ceny w tysiącach: buhaje od 1650—2400 mk., wo- 
ły od 2100—2500, krowy od 1500—2300, fałow- 
nik od 1506—2190, aielęta od 1500—2400, niero- 


cieląt, 10 owiec, 875 nierogacizny, 


gaciznę od 2500—3500. Ze spędzonych na targ 


65. Srtokhoim 151, Hal- 


ryż 1810, Bruksela 16'25, Szwajcarja 
am 143, Kopenhaga 66'40, CHrystjanja 
gton 876, Helsingfors 954, Praga 1110. 


oraz na studentach, zajmujących się sportem. Je- 
dną z jego największych zasług jest wykrycia roli, 
jaką odgrywa kwas młeczny przy pracy mięśni. 
Wykazał on, że mięsień nie just maszyną parową, 
karmiouą paliwem, lecz raczej akumulatorem, któ 


,|ry w razie wyczerpania swej siły, musi być na 


„ładowany. 

* TRAKTAS HANDLOWY CZESKO-TURECKI 
„Prager Presse“ dowiaduje się, że między Cze- 
chosłowacją a Turcją zostanie zawar traktat 
handlowy na podstawie kiauzni najwi Ma 


Wiedeń 0/0037 2,8, Kopenhaga 4645, Sztokholm | izywilejowania, TraLtat ten pozaiem 
200, Bruksela |wsę bedzie sian prawny obywateli czechosi: 
t 


ich w T ercji. 
WT gf AKGROPEUEE TTE CAE IUE VTA A DID 


2 ostatniej chwili 
Dalsze aresztowanie sle 


Warszawa, 14 stycznia. STe: auna wśród — 
członków P. P. 3. trwają w dalszym ciągu. — 
Śledztwo zatacza coraz Szersze kręgi i obej- 
muje bardzo wysoko postawione osobistości w 
świecie politycznym. Dzisiaj dckc"-"o szeregu 
rewizyj i znaleziono bardzo obci. y mate- 


~ 


wrocie miał być dyktatorem, a następnie miała 
osopisto. 


Gorczyński, który zamieszany był w zajścia 
grudniowe w 1922 r., od sześciu tygodni przy- 
jęty jest z powrotem do służby policyjnej I u- 
rzęduje w Poznaniu. Był on w P. P. P. prze- 
znaczony na głównego komendanta bezpieczeń- 
stwa. 
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Sytuacja finansewa Niemiec 
nadał rozpaczliwa 


Kraków, 15 stycznia. 
(W. S.) Olbrzymia inflacja w Niemczech |? 
zwłaszcza pod koniea ubiegłego roku zadala | 
cios marce niemieckiej jako środkowi tatni- 
czemu. Początkowe miljardy a później już i bi- 
ljony i tryljony nie wystarczały na zakupno 


najpotrzebniejszych artykułów codziennego u- | 


Żytku, a wzmagająca się niemal z godziny na 
godzinę drożyzna wymagała coraz to nowych ' 
marek. Rząd niemiecki w poszukiwaniu dróg! 
sanacyjnych swego życia gospodarczego, po- 
stanowił stworzyć nową walutę, opartą na pew- 
nych realnych wartościach i w tym celu po-; 
wołał do życia nową instytucję bankową „Reu- 
teubank*, której przyznał prawo emitowania i 
biletów bankowych do wysokości 2.460 miljo- 
nów marek w złocie. 


Wedle statutu „Rentenbank* jest instytucją | 
prywatną w całam tego słowa znaczeniu, w 
której zaangażowane są kapitały wielkiego 
przemyslu i rolnictwa, Polityka banku jest zu- 
pełnie niczależną od rządu Rzeszy. „Renten- 
marki“ zagwarantowane są na hipotekach i 
mogą być również zamieniane na 5 proc. obli- 
gacje hipoteczne. Bezpieczeństwo ich pokrycia 
jest dostateczne — to też wartość marek ren- 
towych jest stałą, naturalnie o ile nie będą 
ponad miarę emitowane. 


Rentenmark miała wstrzymać druk Reichs- 
marki. Od 13 listopada rząd Rzeszy nie do- 
magał się już od Reichsbanku wyknpowanią 
bonów skarbowych, które zaczął splacać przy 
pomocy marki rentowej. Można więc było 
przypuszczać, że inflacja marki papierowej u- 
stanie. Tymczasem, jak wynika z bilansu Ban- 
ku Rzeszy z dnia 30 listopada, ilość wypusz- 
czonych marek papierowych powiększyła się 
ze 176 tryljenów (tryljon — miljard miljardów) 
do 400 tryljeaów. Podobno tę ogromną ilość 
marek wydano na zapotrzebowania handlu i 
przemysłu. A ile jeszcze marek wypuszczono 
w ciągu grudnia? 

Potęgujaca się infiacja zmusiła zarząd Reichs- 
banku do zwaloryzowania wszelkich kredytów 
przemysłowych. Podobnie postąpił Rentenbank, 
asekurując się w ten sposób przed twentualną 
dewaluacją Rentenmarki. Chwila ta zdaje się 
już nie daleka, gdyż zapas marek, które Ren- 
„enbaiik mógł emitować, jest prawie na wy: 


a PORTE 
„EON KRUCZKOWSKI. 


main Ogta Karstin 


Ui daieay) 
M. 

Popołudnie spędził Karski na mieście. 
wiadził ułułsoną caukiemię, gdzio kika wypi- 
tych likierów pogtębiło senną apatię jego mú- 
zgu. Napróżno sawal so chwi ożywić my- 
é spomrzcgakcm izeczy rowrętemych i prze- 
lotnych. Porsawwe i z wysdkiem oborwiuwać 
ruchiiwą głab lokabu, pagnie zw wszelką wmę 
zmaleść coś tażmującego wśród omezajswch go 
sutków., Nio udawam mu się tw zięcia; Czuł 
nieprzerwanie pod czaszką coś uężkigo. coż 
dlawiacego. jakiś opar gety i nmmczny. 

Wysredł na ulicę z uczuciem niezwulczonego 
przygnębienia i bezopornie dał aię ponieść falu- 


i ‘a ; 


jącomu tłumowi. Mechanicznie kłaniał się zna- | 


jomym, którzy spoglądali na niego z wyrzżnem 
ndeiwieniem. 

Na jakimś ustronnym placu bezwiednie przy- 
spieszył kroku, a gdy po chwili zdał sobie z te- 
fo sprawę, zdumiał się tak mocno, że aż ye 
stanął: — Właściwie dokąd tak idzie?... I czy 
nie lepiej byłoby wrócić do domu i... i... 

Zamajaczyła przed nim nagle czyjaś twarz 
znana, dobrze znana... czyjeś oczy ogromne, 
przymglone niepochwytnym cieniem. W otoku 
| | | =-śsmymn=j 
Ba i reprodukcje z ja | 

rafji, artystycznie wykonuj- 
A Karai, Kraków, ul. Czarno- | 
wiejska 5. 87 


Samochód . 


p'srwszorzędnój marki do zamiany 
na akcje iun równowartość 4,000 


zp. Ząłemonia do Aćminisacjii Kag, A, ddastrzężski, Sławkowska 39, A p. 
zj. Kofermy* pod „Ukasja”, | 3 ć 268% 10-10 
105 1 2 Teieton 4045. 268. 
= | e, pa —— ane 

[|] 
tomany, kanapki roskladan™, | gozamszwoszwci E TER a R 
E E inns A UWAGAT UWAGA? i 
sprzeda tapicer: Kraków, ulica Ko- To 9 
pernika L. 24, J81 <2 ZEEJEPE W XS EDENIN M BTW? 


| gATOwY okazyjuie do sprze 
dania Wwdumea' w Admi- 
Batracji „Nowa iiato:my”, 
okcyj malarstwa akwarel, pz- | 
steli, Iyanoków oras wykodu' e 
portrety z natury i fotogra] pa, 
cenach przystępnych. Wiadomośc: |* 

ul. św. Marka ń, parier, <= 

1266 4 4 


utywowany bachalter b:lansi. 

sta. korospondent, pos. akuje za- 
jęcia popoładniowego, Zgłoszenia 
pod „Wytrawry* przyjmuje Dru- 
karnia Literacka. uł. Jagiellońska 
L 10. 2605 


dziecięce knpuję 


| 


tara wózki 


Kraków, ul. Mikołajska 7.1 p. „Skrzynki à 350 puszek 


PASTA DO ZĘBOW 


PROSZEK DO ZĘBOW 


WODA DO US 


Do nabycia we WSZYS 


Ol-i 


ido lamp elektrycznych, gazowych i naftowych, gotowe i na zamówienia ' 


LAMPY ELEKTRYCZNE 


biurowe, na szafki nocne, wiszące, salonowe — najtaniej: 


Bostdrczamy z centrali uuszej „ELITEWERAE 
Sieganar=Lizmknmi rowery ze skinków Baszych 


„ELITE Wertpiebs A. G. WIEN E 
LiebsuborgygassSC 4. 


R. WIBIRAL I SKEA 


Kraków, uiica Grodzuą 37, poleca 


oryginalsą mączką 


„NIESTLEAĆ 


czerpaniu. Sytuacja dla rząd Rzeszy ponow- 
mie krytyczna. 

Jak już powiedzieliśmy, rozporządzenie w 
sprawie banku rentowego określiło wysokość 
emisji na 2400 miljonów. Z tego przeznaczono 
jędnę połowę na potrzeby skarbu, drugą zaś 
'zarezerwowano dla stron pry watnych. 

Z tych 1200 miljonów rząd Rzeszy skonsumo- 
wał już 950 miljonów, a więc przekroczył o 
50 miljonów sumę, która była przeznaczona na 
bieżące cele skarbu. Brak mu koniecznej go- 
 tówki na spłatę bonów skarbowych w sumie 
300 miljonów marek rent. Z końcem grudnia 
min. skarbu Luther zwracał się do Restenbank 
o dalszy kredyt dla rządu w wysokości 100 
miljonów — jednakże bezskutecznie. Zarząd 
banku żądania te odrzucił, motywując je zre- 
isztą zupeinie słusznie, że kredyty, przewidzia- 
ne w rozporządzeniu z 16 paźdz. o Rentenbanku, 
| rząd w całości otrzymał. 

Nie mając innego środka wybrnięcia z przy- 
krcj sytuacji rząd wypuścił nowe bony skar- 
jbowe do wysokości 100 miljonów, płatne w 
markach rentowych. Naturalnie taki środek nie 
prowadzi do celu, przyniesie dorażną wpraw- 
dzie korzyść, jednakże w chwili, gdy będzie 
rząd musiał wykupić bony, znajdzie się znowu 
w położeniu katastrofalnem. 

Sytuacja finansowa Niemiec jest — jak z 
tego widać — w dalszym ciągu rozpaczliwa, a 
próba wprowadzenia drugiej waluty nie odnio- 
sta zamierzonego celu. Powiodło się wprawdzie 
rządowi ustakhilizować sztucznie markę — je- 
dnakże za cenę niesłychanej drożyzny, która 
przy niektórych artykułach przekroczyła dzie- 
sięciokrotnie parytet złota. 

To też słusznie podnosi prasa niemiecka, że 
jedynym ratunkiem trwałym może być założe- 
nie nowego kanku emisyjnego, niezależnego 
od rządu, i pożyczka zagraniczna. 


Lemordowanie prezydenta Repubiiki 
Belstynatu 


Morderstwa na osobie prezydenta Republiki Pa- 
latynatu, o czem już krótko doniesiono, dokonano 
wśród następujących okoliczności: 

Prezydent Heintz-Orbis siedział wieczorem w 
restauracji „Wittelsbacher Hof* w Speyer przy 
wspólnym stole, gdy nagle zjawiło się kilku dobrze 
ubranych młodzieńców i zbliżywszy się do stołu, 
krzyknęli: „Separatyści! ręce do góry!*, oddając 
momentalnie na siedzących przy swie strzały re- 


Nm en w, On 


mej niesfomych włosów, twarz ta patrza a 


R niego uporczywie, z jakimś łagodnym, nie- 
|zmiernie żywym smutkiem drgających ust... 
ho była dojmująco wyrazista i moc- 


— Janka!.. — szepnął Karski bezałośnie 
i uczuł nagłe dziwne dławicnie w krtani, na- 
pływającej czems gorące. czemś niewypowie- 
dzianie serdecznem. uszyt ku swej zjawia, 
pełen bezładnych, niesłormutowarych stów. 

Huk przejeżdżającego wozu oprzytomuj: go 
brutatnio. 


! przywidzeniel.. — mruknął 
Karski i szedt dalej bez myśli i celu, Na skrzy- 
żowaniu ulic omal nie wpadł na jakąś postać, 
skuloną pod murem, 


— Przepraszam!.. — rzekł, nie patrząc. 
| — Mogiiby tam wielmożny pam coś otiaro- 
wać biednemu!..«— zamamrotał niski głos z pod 
| muru. 


Karski machinalnie sięgnął do kieszeni i wy- 
dobyty banknot wctknąi do rąk skulonej po- 
staci. 

— Niechże Opatrzność sto lat wielmożnemu 
panu pozwoli!... — pobiegły za nim gtośne, ha- 
łasliwe slowa. 

Nagia złość ogamęła Karskiego. 


— Oto ludzie!... — myślał zjadliwie. — Mie- 
rzą szczęście ilością przeżytych lat... Życie 
wydaje im się łaskawym podarunkiem bo- 


lgów == — a! gorzej jeszcze: depozytem, który 


ABAŻURY 


artystycznie wykonaio, 


wytwirnia 


SETCE LOA 


w Wiednlz. 


Likwidat: 


NOWA REFORMA 


wołwerowe. Równocześnie wyłączoso światio ele- 
ktryczne, tak, że cały hotel pogrążył się w ciem- 
nościach. Przy opuszczeniu hotelu zabili sprawcy 
trzy osoby, które prawdopdobnie chciały, nie wie- 
ząc o niozem, wejść do lokalu. Także parę kroków 
od hotelu położyli mordercy trupem dwóch prze- 
chodniów. 

Heintz zmarł natychmiast, po nim wyzionęło 
ducha według niesprawdzonych  doniesienień z 
Frankfurtu, jeszcze 4 przywódców separatystów 
Palatynatu. Sprawcy morderstwa uciekli i mimo 
wytężonych dochodzeń ze strony policji i władz 
okupacyjnych, nie udało się wpaść dotąd na ich 
ślad. Morderstwo wywołało w sferach separaty- 
stów i w kołach francuskich wielkie podniecenie. 
Na pierwszą wiadomość o wypadku przeciągały 
ulicami miasta liczne grupy separatystów, wy- 
wolując z ludnością krwawe konflikty. Dotąd do- 
uiesiono już o pięciu zabitych i licznych rannych. 
Patrole francuskie, które w godzinach porannych 
oczyściły ulice, położyły koniec rozruchom. Jako 
zakładników za morderstwo przytrzymuno kilku 
obywateli. 


Z kroniki zamiejscowej 

KOMICZNE KANDYDATURY NA TRON AL- 
BAŃSKI. „Daily Express* przytacza kilka komi- 
eznych kandydatur na tron albański. I tak pe- 
wien młody człowiek, który niedawno się ożenił, 
chciał tron albański ofiarować swej. żonie, jako 
podarunek ślubny. Premjer mbański opowiadał 
żartobliwie, że idzie tu widocznie o dentystę, któ- 
ry umio operować „złotemi koronami“. Pewien 
Anglik oświadczył w liście do premjera albań- 
skiego: „Po ojcu nie jestem wprawdzie szlachci- 
cem, ale udowodnić mogę, że po matce pochodzę 
od Wilhelma Zdobywcy”. 

ZABIEGI O WYSTAWIENIE „PANA TWAR- 
DOWSKIEGO* W PARYŻU. Koresp. „Kurj. War- 
szawkkiego'* donosi z Paryża: Autor baletu „Pan 
Twardowski“ p. Ludomir Różycki, bawi w Pary- 
żu i prowadzi pertraktacje z dyrekcją Wielkiej 
Opery o wystawienie baletu. Gdyby akcja p. Lu- 
domira Różyckiego odniosła pożądany skutek, 
byłby to sukces niemały dla propagandy polskiej. 

Dotychczas właściwie nie poczyniono żadnych 
kroków, aby wprowadzić „Pana Twardowskiego" 
na scenę paryską. Zwracano się wprawdzie w tej 
> się tłumy przechodniów, podziwiając w oknach 
okazał się nie nazbyt szczęśliwy. Teatr teu nale- 
|ży do kategorji przejściowych, nie mających okre- 
ślonego kierunku artystycznego; służy poprostu 
za poie do popisu lub reklamy dla trup teatralnych 


oddano im w przechowanie na procent... do- 
brych uczynków, ba, hal... 

Znalazł się znowu w gwarnej, falującej tłu- 
mem ulicy i szumiący, wielodźwięczny nurt 
rzeki ludzkiej pochłonął go bezopornie. 


— — — — -— — — pam 


Wrócit do domu o zmroku. W ciemnym po- 
koju uderzyła go mocna, obfita woń rozkwit- 
łych bzów. Przez długą chwile wchłaniał tę 
woń i nagłe zdało mu się, że coś żywego, coś 
ciepłego majaczy przed nim w ciemności. Bez- 
|wiednie przekręcił guzik elektryczny i zalał 
ipokój falą mleczno-białego światła. 

Zdumiał się. Na biurku, w szklanym flako- 
nie, tkwiła niesfornie rozchwiana, obfita więź 
blado-liljowych kiści młodego bzu. 

Nie mógł pojąć, skąd się tu wzięły te kwia- 
tv. Spoglydał na nie z miękiem, niewypowie- 
dziancem wzruszeniem i chłonął ciepłe, liłjowe 
błyski świetnie rozwiniętych gron kwietnych. 

l znów, w otoku jasnych, nieśfornie roz- 
chwianych włosów spojrzała na niego czyjaś 
twarz dobra, czyjeś oczy ogromne, wpatrzone 
weń uporczywie z jakimś niezmiernie żywym, 
śmiertelnie cichym smutkiem przymgłonych 
źrenic. Znów, jak tam, na ustronnym placu, 
uczuł Karski dziwne dławienie w krtani, na- 
pływającej czemś gorącem, czemś niewypowie- 
dzianie serdecznem. 

Podszedł do biurka i w jakiemś odurzeniu 
nagłem zanurzył twarz w p ARA BĘ: 
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albo poszczególnych osób. W tych warunkach nie 
należy się więc dziwić, że dyrekcja „Champs Fly- 
sees“ zgodziła się chętnie na wystawienie „Pana 
Twardowskiego", jednakże za zwrotem przewidy- 
wanego deficytu w sumie... dwustu tysięcy fran- 
ków. 

PRZEDŁUŻENIE TERMINU DOSTAW NA KO- 
LEJACH. Dyr. kolei państwowych w Krakowie 
wydała okólnik do wszystkich stacyj, kontrolo- 
rów przewozu i ruchu, dyrekcyj K. P. Lwów, Sta- 
nisławów, Katowice, Poznań, Gdańsk, Warszawa, 
Radom, Wilno, dyrckcje kolei C. S. D. Ołomuniec | 
i Koszyce, w którym donosi, że wskutek zawiei 
śnieżnych i powstałych stąd trudności w ruchu 
pociągów, przedłuża terminy dostawy: 

Dla przesyłek pospiesznych oraz calowagono- 
wych przesyłek zwyczajnych o dwie doby, a dla 
przesyłek zwyczajnych drobnych i półwagono- 
wych o trzy doby, na każde rozpoczęte 250 kłm. 
odległości w stosunku do obecnie obowiązujących 
terminów dostawy. 

Ponadto przy przejściu przesyłek przoz stacje! 
kolejowe: Rzeszów, Podgórze-Płaszów, Kraków, 
Szczakowa, Trzebinia, Oświęcim, Dziedzice, Ze- 
brzydowice, Bielsko, powyższe terminy dostawy 
przedłuża się dla przesyłek pospiesznych o dalsze) 
dwie doby, a dla przesyłek zwyczajnych o dałsze 
cztery doby. 

POŻEGNANIE POSŁA POLSKIEGO. Z Kopen- 
hagi donoszą 11 bm.: W dniu 9 stycznia społeczeń: 
stwo duńskie urządziło na cześć wyjeżdżającego , 
posła polskiego, Dzieduszyckiego, bankiet na 150 
osób. W bankiecie wzięły udział sfery rządowe i 
urzędnicze, przedstawiciełe wojskowości, członko- | 
wie parlamentu, burmi trz miasta Kopenhagi, li- 
czni profesorowie uniwersytetu i wyższych zaukła- 


dów naukowych, adwokaci, przedstawiciele Zwią-, 
zku studentów, sfer bankowych, przemysłowych, U 


handlowych, rolniczych, artystycznych oraz pra- 
sy. Senator Ellingor w gorących słowach podniósł 
zasługi polskiego poselstwa, zaś burmistrz Kapor | 
przemawiał na cześć Polski. Wygłoszona przez 
posła Dzieduszyckiego po duńsku odpowiedź wy- 
wołała zaiowojenie i serdoczną owację. Cała u- 
roczystość byla wyrazem uznania dla dotychczą- 
sowej działalności poselstwa i szczerą manifestacją 
na rzecz utrwałenia serdecznych stosunków mię- 
dzy Danją a Polską. 
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wo-białym gąszczu. Zaćmiło mu się w oczach 
rzewnością niepojętą jakby napływających 
icz. 

— Janka!... Janka!... — szeptał bezgłośnie 
z zapamiętaniem serdecznem, które objęto go 
niewidziajlnie i opanowało przemożnie. Trwał 
tak przez długą chwilę nieruchomy, pełen bez- 
ładnych, niewypowiedzianych słów, z twarzą, 
wtułoną w bujne, rozchwiane kiście liljowych 
bzów... 

Nagle otrząsnął się i wyprostował sztywnie. 

— Ostatecznie... wszystko to już było!... 
sformutował zjadliwie, osuwając się w głęboki, 
skórzany fotel. 
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W częstych momentach zastanawiania się 
nad sobą, Karski miewał chwile szczególnego 
olśnienia, kiedy na rozświetlonej płaszczyźnie 
świadomości — niby na srebrnym ekranie — 
rzutowała się przed nm projekcja całego ży- 
cia w zwartym, wyrazistym skrócie. Kalejdo- 
skop scen i obrazów jawił się wówczas jego 
oczom, ukazując najściślejszą logikę pozornie 
przypadkowych i kapryśnych zdarzeń. 

W tym, jakby syntetycznym skrócie przeży- 
tych lat, czerwoną nicią przewijał się podziem- 
ny nurt duchowej organizacji Karskiego. Bez- 
sprzecznie, nie należała ona do zdrowych; w 
naturze Karskiego tkwił zaród organicznej cho- 
roby: niezdolność do entuzjazmu, niepojęty 
uczuciowej dla życia 
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i świata. W swoich perypetjach z ludźmi Kar- 
ski bywał graczem umiejętnym i subtelnym, 
lecz wymuszonym i sztucznym. Miał w sobie 
zaware tyłe zastrzeżeń, tyle zawczesnych. lub 
spóźnionych refieksyj, że trwłno było porwać 
go, lub zagrzać czemkołwie*. 

Szczególnie w stosunkach z kobieami ten 
fatalny błąd jego duchowej struktury wystę: 
powa z jaskrawością, nieraz wręcz tragiczną. 
Niejednokrotnie miewał Karski chwile, kiedy 
zbudzone w nim nagłe wrzenia krvi i płomien- 
ne rozśpłewania zmysłów obejmowały go i par- 
ły bezopornie w wir nieprzytomny, w odmięt 
bezwiadny niewiedzy i zakraty. Już, zda się; 
wchłonął się był i wpił całą istotą w kipiący 
krąg odurzenia i ekstazy, gdy oto nagle, w jar 
kimś dławiącym dech, szczytowym punkcie cu 
downego szaleństwa, zamroczoną czerń ruózgu 
oślepiała mu nagłe jaskrawa, przeraźliwie trżam 
źwa, cynicznie wyrazieta myśl. Nie! nie myśł 
nawet, alo co3, co byto tylko okrutnem uświc. 
domieniem sią samemu sobie mimo pażozę 
krwi, mimo szaleństwo zmysłów, mimo zawatę 
całej istoty w nieprzytomnem, zda się, unie: 
Siemu! Było mu, jak gdyby on sam patrz”ł ną 
siebie z boku, na swą ekstazę, na swoje cdr- 
rzenie i szaleństwo, jak gdyby patrzył zimno, 
cynicznie, z jakiemś zjadliwe okrucieństwem, 
(C. å n). 
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